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P Dubamowicz postawił na swojera: w poje” 
y U zp. Witosem przeciągnął Narodowe Zje 
„czenie Ludowe na swą stronę i zdekomeple- 
bwar gabinet, który — zdawało się — docho- 
23 do pełnego składu. P. Dubanowicz, siedząc 
Bl blisko roku w tak zwanej większości, czuł się 
|» Niej eksponentem prawicy i gorliwie załar 
) Er interesy endecyi, szczególnis odkąd Włar 
Slaw Grabski został z gąbinetu usunięty. En 
fa, ryjąc pod rządem i jeszcze wyższym w. 
stwie czynnikiem, musiała mieć zaufanego 
tłowieka, w większości rządowej, który nie 
Wzbudzałby jawnej nieufności i mógł swoim 
+ tocodawcom dawać cenne jnformacye, gdzie 
ja najsłabsza, najlatwiej do zranienia strona 
-tadu. P, Dubanowicz wywiązał Się z tej misyi 
Dieryatpliwie ku zadowoleniu swych mocodąw- 
W: do spółki z drugim pachoikiem endeckim 
. Czemiewskim tak dlugo czynił wstręty 
iząqowi, tak długo uniemożliwiał skonsolido- 
anie się gabinetu j większości sejmowej, aż 
„óprowadził do tego, że p. Dubanowicz stał się 
dyktatorem, który próbuje narzucić swą wolę 
ludziom i stronnictwom, przewyższającym i je- 
SS osobę i jego stronnictwo o całą głowę. 
4 Narodowe Zjednoczenie Ludowe przez cały 
ać istnienia obecnego rządu usiluwąło grać 
ię języczką u wagi. W rowievce interesów. 
| „onującej między prawicą i lewicą, NZL prze- 
thylalo swym ciężarem 60 kilku głosów szalę 
NS prawo, robiac w cudzera imieniu i dla cu 
dzego interesu wszystko, aby iewicę osadzić na 
A zie j sprzęgnąć się w związek z endecyą, ja- 
M że pociąg krwi wskązywał NZL tę drogę. 
Tubanoryicz, popychany po tej drodze, doszedł 
tą punktu, w którym całkiem na seryo kończy 
5 uprawniona obroną interesów choćby par- 
nych, a zaczyna się proste warcholenie bez 
talu, wyłącznie dla samego warcholenią. Cóż 
bóryjem sadzi p. Dubanowiecz, że osiągnie swo” 
m ultimatum i wyirąceniera p, Skulskiego z 
Babinetu? P. Dubanowiicz, jak wiadomo, w łomie 
UZI, toczył bczkrwawą, a niemniej ząciętą wal- 
$ Z p. Skulskiro. Podczas gdy pierwszy wszedł 
Zjednoczenia jako moż zaufania endeków i 
Pod komenda Theodorowicze prowadził swój 
sub do rozbicią większości į podstawienia no” 
l mądowi w tym jedynie celu, aby wymusić 
Mzyjęcie endecyj do większości, Endecya ma 
JUŻ widocznie dość „heroizmu opozycyjnego”; 
“Diz się jej sny o potędze, o tekach dla Dmow- 
„AlCh j Grabskich, o laskach marszałkowskich 
dą Dowborów, o ugruntowaniu swego wpływu. 
"a administracyę państwową. 
Nie od dziś endecya dążyła do tych celów. 
e teraz cząs nagli i dlatągo popuściłą p. Du- 
aanowicza do wszczęcia teraz ofenzywy, W. 
Sejmie, mimo, że kurczowo trzyma się władzy, 
moci — bodaj dwa razy w tygodniu — py“ 
„ule jakieś projekty, wieje wiatr przedwybor- 
rd: A wiadomo, że wiatr taki strąca w proch 
yle głów, co liści z drzewa, a przecież „każdy 
Aobję najbliższy“: każdy woli, aby głowa bliź” 
tlego leżała w prochu. NZL nie ma programu, 
x którym mogłoby wystąpić przed wyborcami. 
Prawdzie stronnictwa mieszczańskie nie u- 
ważają programu za konieczne usprawiedliwje 
„e swej egszystencyj, gdyż kupka ludzi, zebra- 
na w stronnictwo, może go snadnie zastąpić 
K accsem w rodzaju „Bóg i ojczyzna“, albo „an 
Polowi Socymliści" lub czemś w tym guście, 
gont Bram, jako szyld jest potrzebny dla za- 
Mle sji atego, co się za kulisami dzieje, NZL 
Szy, Sio jednak nawet na wymalowamia 
y ldu, uiając w siig innych argumentów, jaki 
> w Polsce okazały się dotąd jako skuteczne 


wola lub po ie z urzędu, W tem leży cała 
tajemnica miota SM a. 


nia się p, Dubanowicza: uchw 
ijo w swe rere lak naiwiekszeń. M 
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władzy, a w majgorszym razie wytrącenie jef 
a rąk konkurenta. 

Walka wyborczą a wsi to pojedynek między. 
ludowcami a endecyą i jej filiąmi i na tem 
tle możną rozumieć wysilki, zmierząjęce do od- 
sunięcja ludowców od źródła, z którego władzą, 
płynie, W obecnych warunkach rozbić gabinet 
Witosa znaczy przerzucić cugle z lewej ku pra- 
wej stronie; do tego celu zdążą, się bez względu 
na to, czy sił ną to starczy į czy jnteres publi” 
czny tj. państwo ma tem nie straci. Czy te zæ- 
miary p. Dubąnowicza zjszczą się? Czy jego ul: 
timatum i jazo następstwa zbliżą go do tega 
celu? W stosunkach, jakie w Sejmie panują, nie 
można ami na 24 godzin naprzód obliczyć szans. 
Podczas gdy we wtorek popołudniu p. Dubano- 
wicz, oparty o nzekomo jednomyślną uchwałę 
swego klubu, mógł wystąpić w roli dyktatora, 
wz nócy sytuacya się zmienjłą. P, Skulski, który 
wieczorem poddał się tej dyktaturze i wniósł 
podanie o dymisyę, podjął walkę i odniósł su- 
kces, Walka między tymi dwoma przywódca- 
mi jednego klubu nie jest wczorajszej daty; cią- 
gle między nimi panowała rywalizacyą i Du- 
banowicz chwilowo pozestat na wierzchu, usu- 
wając przeciwnika przez wysłanie go do gabi” 
netu od czynnej roli w klubie, Z chwilą, gdy ta 
przeszkoda źnisia, walna zabu sił żątzęiy, j Gú 
razie zakończyłą się klęską wczorajszego dy- 
ktatora. 

Dubanowicz zbyt pochopnie, zdaje się, wszozgł 
walkę, zanadto ufając nietyle własnym siłom, 
iie zwęczności swego suflera — arcybiskupa. 
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Klub bez programu jest jak trzcina, chyląca się 
zą podmuchem wiatru w tę i w tamtą stronę; 
dziś chyli się ku północy, jutro ku południowi, 
ale bez wzgiędu na chwilową płozycyę pozosta” 
je — tylko trzciną, Oprzeć się na tak kruchyni 
podporze na dłuższą, metę nie można i to do- 
świadczenie musi p. Witos prędzej czy później 
zrobić, Czy sądzi on naprawdę, że przegłosowa- 
nie Dubanowiczą zapewni jego rządowi stałość? 
Przecież NZL w całości nie dawiał jeszcze wię- 
kszości rządowej, a co dopiero będzie, gdy w 
klubie tym przyjdzie — jak przepowiadają — 
do rozłamu, gdy Dubanowicz uzna się za poko- 
nanego na własnym gruncie į pizeniesie walke 
na grunt inny? Czy w takich warunkach może 
być mowa o ciągłości w rządzeniu, o zabranilu 
się do przeprowądzemia wszystkich tych zadań, 
do których rząd naszego państwa jest języ 
ny? i „az „s Zła 
Pisaliśmy przed kilku dniami, że te pizesile- 
nia gabinetowe w permanencyj ptzesiaty już 
być przesileniąimi rządowemi, a zamieniły się 
w przesilenie państwowe, Tak jest w istocie; 
nie moźną wprost pojąć, jak sobje np. p. Stecz- 
kowski wyobraża przeprowadzenie swego pla” 
nu finansowego, kiedy każdy dzień. przynosi in- 
ną konstelącyę, kiedy lada chwjla może się wy- 
tonić nowy dyktator, który nad cel dalszy — 
sanacys finansów przeniesie cel bliższy: 
przeprowadzenie pomyślnych wyborów. Bodaj 
tą miné dobra narwv daek ie widocznie mą p. 
Witos i przetrzymac tę nawalnicę ciosów od 
przeciwników j zwolenników; dobre to dla p. 
Witosa, dobre też dlą jego stronnictwa, ale stą- 
nowcza: zła dla państwa i jego przyszłości. 
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Kięska Dubanowicza — Rozłam w NZL 


Skulski prezesem kiubu — Dubanowicza i Teodorowicza nikt nie chce 1 


(lelefonem od korespondenta „Naprzodu*) 


Warszawa, 22 czerwca. 

Na wczorajszem posiedzeniu Narodowego Żwią. 
zku Ludowego omawiano sprawę stosunku do 
rządu. Narady były nadzwyczaj burzliwe. Star:y 
się dwa: kierunki: jeden reprezentowany przez 
Dubanowicza— Teodorowicza — Strońskiego, sto- 
jący w bezwzgiędnej opozycyi do rządu Witosa, 
drugi kierunek reprezentowany był przez był. 
ministra spraw wewn. Skulskiego, za. którym 
w głosowaniu oświadczyła się większa liczba człan- 
ków kiubu. Rezolucyę Skulskiego przyjęto 30 
głosami przeciw 13. Rezultatem tej uchwały 
Sa dymisya Duhanowicza ze stanowiska prezaaa 

lubu. 

Dziś o 8 popołudniu odbyło się ponowne po: 
siedzenie NZL. Poseł Sołtyk złożył deklaracyę, 
w myśl której wczorajsze uchwały wykluczają 
od współpracownietwa inne stronnictwa naro- 
dowe (to znaczy że endecya nie zostaje dopu- 
szczoną do udziału w rządzie). W odpowiedzi 
Skulski postawił wniosek, aby przejść do po" 
rządku dziennego nad nową dyskusyą meryto- 
ryczną i przystąpić do wyboru nowego zarządu. 
Wniosek ten przyjęto 30 głosami przeciw 10. 
W wyniku tego głosowania nastąpiła secesya; 
dotąd wystąpiło z klubu 13 członków. Prezesem 
klubu wybrany został Skulski, wiceprezesami 
Piechota i Trzciński, do zarządu weszli Maj, 
Opala, Walisiak i Wojdaliński. 

. Rozłam ten oceniany jest w kołach sejmo- 
wych jako fakt korzystny, który wpłynie na u- 
zdrowienie stosunków. Dziś Witos odbył konfe- 
rencyę ze Skulskim jako prezesem lubu NZL. 

Co do losu secesyonistow, należy ustalić, że 
dotąd błąkają się samotnie po sejmie. Do sece- 
syonistów należą: Dubanowicz, Teodorowicz, 


„cząstki tai _ Sołtyk. dwai mieniacv. sie nostami „robotniczy»_ 


mi“ z Dąbrowy Falkowski i Giziak i t. d.. Jak 
Waszego korespondenta informnią, secesyoniści. 
chcą utworzyć „stronnictwo katolickie“. Do tego 
potrzeba jednak porozumienia z grupą Matakje- 
wicza, która nie chce widzieć w swam gronie 
Dubanowicza | Teodorowicza. Grupa ta motywuje 
swe stanowisko tem, że jest ona stronniciwem 
ludowem i niema nie wspólnego z grupą tinan- 
sowang przez Cieńskiego. (Jak się bowiem do. 
wiadujemy, „Rzeczpospoliia* przeszastała już 
dolary i jest teraz nu utrzymaniu Cieńskiego, | 
znanego  obszarnika wschodnio-galicyjskiego. 
Przyp. Red.). 


Q utworzenie bloku rządowego 


Dziś o 7 wieczór odbyła się konferentpa klu* 
bów wchodzących w skład większości sejmowej. 
Udział w konterencyi wzięły: Polskie Stronni- 
ctwo Ludowe „Piast, Narodowe Zjednoczenie. 
Ludowe, klub pracy konstytucyjnej i klub mie-. 
szezański. Programem obrad była sprawa utwa.. 
rzenia bloku rzędowego, następnie omawiano tak- 
że kandydatury na ministra spraw wewnętrz- 
nych. Jak słychać, kandydata wyznaczy NZL. 


Dymisya wiceministra Dąbrowskiego 


Jak wczoraj donieśliśmy, wiceminister sprawi 
zagranicznych Dąbrowski (mąż zaufąnia endes| 
cyi) wręczył ministrowi spraw zagranicznych | 
Skirmuntowi na piśmie prośbę o dymisyę. Pan 
Skirmuat odpowiedział mu krótko: „Pozostanie 
pan na stanowisku do czasu złożenia aktów doz. 
tyczących repatryacyi*, «A 


* Teodorowicz chce wydać „arędzie” 

Jak Waszego korespondenta informują, areys* 
biskup Teodorowicz występuje do episkopatu | 
2 inieyatywą, aby episkonał wydał orędzie. przes 
siw Judowcnm. * 


a 


l Słupy graniczne na 


j (Od korerponden ba „Naprzođdu"y} 

m" Fryszłał, 18 czerwea. 

Żyjemy obecnie pod wrażeniem wbijania. slu- 
pów granicznych mających, zdaniem Czechów, 
raz na zawsze przypieczętować los nadolżań: 
skiej krainy. Prasa. czeska, podnosi, że w jesiemi 
odb;dą. się wybory do sejmu czeskiego i tem 
fakt położy kres mrzonkoem tutejszych Polaków 
ło rewizyi sprawy śląskiej, Wybory do sejmu w 
jesieni byłyby bardzo mia rękę rządowi czeskie- 
mu, albowiem z powodu powstania na Górnym 
Śląsku nagromadzono tutaj taką masę wojska, 
że głosy Żolmierzy czeskich zadecydowalyby o 
czeskości Śląska, zupełnie jak na Słowacy, 
gdzie ma wybory sprowadzono „Gkoło 200 tysię: 
cy żołnierzy i ci wybrali czeskich posłów (rzą 
dowych socyalistów „prawica 1 nargdowych 
socyalistów) przeciw autonomistom. i 
"Te „delinityvme* słupy graniczne sprawiają 
komisyi delimitacyjneż niemado kłopotu a kom- 
promitują Czechów. Pamiętny jest zeszłoroczny 


krwawy napad ludności śląskiej na ikomisyę . 


delimitacyjną na Czantoryi, Niedawno rozegrał 
się epilog tego napadu przed: sądem przysię» 
głych w Nowym Iczynie. Skomypromitowańnemu 
azqdowi, czeskiemu, wydarciem Śląska chodzie 
ło o udowodrienie światu, że to nie górale miej- 
scowi, lecz „bojówki polskie” przepędziły ko- 
misye delimitacyjną. Uknuto więc oskarżenie 
przeciw nauczycielowi z Wędryni, że om był Wo- 
dzem rzekomej bojówki, Ale pomimo, iż pottur- 
wowani Czesi szczególnie inżynier Broż i apóia 
„poznali" w nauczycielu sprawcę napadu, licz- 
ni świadkowie z pośród ludności Wędryńskiej 
oraz dzieci szkcine udowodnili, że rzękomy 
sprawca był w chwili napadu w szkołe. Totex 
przysiągli większością glosów zaprzeczyli winę 
oskarżonego. Na wniosek prokuratora będzia je- 
dnak nadal gnił w więzieniu rządu śszpiciow- 
skiej republiki. = 

Przed kilku tygodniami komisya delimitae 
cyjna poczęła wbijać pale w miejscach, gdzie 
mają stanąć stało slupy graniczne, Przy Frysz* 
tacie w Czarnymi lesie posunęła się aż na dwa 
kilometry od dotychczasowej linii granicznej i 
tam od wschodniej strony lasu wytyczyła gera 
micę, Ludność śląska była oburzona, że w pra- 
gach komisyi brali udział inż, Filasiewiez i dr. 
Rostek, Wskutek imterwencyi Ślązaków, pres 
mier Witos osobistym listem odwotał obu pa- 
nów z komisyi. Drewniane pale, którymi ozna* 
czono miejsca. na slupy graniczne, ludność 
wyrwała do ostatniego. | 

Przed kilku dniami rozpoczęło się już „deż 
finitywne” stawianie słupów granicznych. Spro- 
wadzono kemienne, półtora metra wysokie 
słupy graniczne z napisami P C 5 i te zaraz po 
wytyczeniu jgramicy zakopywano w tych BA; 
mych miejscach co 60 metrów do połowy w zie- 
mi, aby ich siłą stamtąd nie wyrwamo. Jakież 
jednak ogarnęło zdziwienie członków komisył 
delimitacyjnej, gdy mastępnego poranku ujrza: 
no słupy te „ozdobione“ pewnego rodzaju mate“ 
ryg nieprzyjemnie w nos uderzającym zapa” 
chem! Jednekowoż i te słupy kamienme okazu- 
ją się nietnwałe, albowiem nieustannie ludność 
je wyrywa z ziemi i rozbija, tak, że Czesi nie 
"mogą nastanczyć nowych, Ludność śląska wys 
raźnie wskazuje, że nie uznaje tej rozhójniczej 
grumicy i wierzy, że ona nie może [być trwała i 
powtarza: „to się musi zmienić", 

Od gminy Raju do Cieszyna stanowi granicę 
rzeka Olsza, I tutaj przehiegli Czesi wraz z idę- 
cą im ma rękę komisyą delimitacyjną chcieli 
wbijać słupy po prawym brzegu rzeki, Ludność 
miejscowa zaprotestowała, że granica biegnie 
środkiem rzeki a mie jej prawym brzegiem. Za: 
zadką jest dla nas stanowisko rządu polskiego: 
Jeżeli premier Witos odwołał pp. Filasiewicza 
i Rosika, to co robi przy tej komisyi jakiś za- 
gadkowy oficer wojsk polskich pomimo, ża 
sejm nie ratyfikował traktatu z dnia 28 lipca 
1920? O tym ofieerze krążą różne mętne wie: 
ści. Mieszka we Frysztacie, nikt z tutejszych 
Polaków z nim jeszcze mie miał sposobności 
rozmawiać, a jeżeli ludność na miejscu wyty- 
czania granicy zwraca: się do komisyi, to jest an 
wobec tudności obojętny, Obecnie krążą wśród 
ludności pogloski, że pamowie z ulicy Miodo- 
mej w Wanzawie, nie czekając na wymik raty- 
fikacyi sprawy śląskiej przez sejm, zamyślają 
zAdkwidować sprawę cieszyńską. Daje temu wys 
raz „Gazetą Warszawska”, podnosząc, że poli- 
tykę porozumienia z Czechami, którą rozpoczął 
Sapieha, bydzie jego następca kontynuować da- 
lej. „Rzeczpcepolita”, omawiając sprawę ugody 
» Czechami, piodmosi jako punkt tej ugody re- 


z 


Slasku Cieszyńskim 


wizyę sprawy cieszyńskiej, Czesi w prasie zaś 
podnoszą krzyk, że tej sprawy żadną miarą tys 
kać mie pozwolą, że słupy graniczna już są wbi- 
te raz na zawsze. i 

Nie można zrozumieć, jak można posuwać w 
ległość wobec małego, przewrctnego, zachianne- 
go narodu podminowanej republiki czeskosło: 
wąckiej i ubiegać się o sojusz, aby tylko zaze- 
kła się warcholsówa w sprawie Galicyi wscho- 
dmiej, Czy Polska mai się obawiać, że na Rusi 
zakappackiej Czesi uzbrojlįi aż trzydzieści tysię= 
cy Ukraińców, aby ci wtargnęli do Galieyi 
Wschodniej i przez takie zaburzenia wycięgnica 
to tę spaawę przed forum międzynarodowe? 
Faktycw die ma Rusi zakarpackiej ma rząd eze- 
ski tyle kłopolów, że pozostawienie tego kraju 
przy Czechosłowacyi staje się coraz bardziej 
problematyczne. Wszak de Pragi jeżdżą raz 
wmaz deputacye z Rusi i żądają kategorycznie 
usunięcia stamtad wszystkich urzędników na- 
słanych z Czech. Pamiętną jest niedawna depu- 
tacya ludności z Rusi zakarpackiej w Pradze, 
kżtóna mówiła prezydentowi ministrów bez ogiróż 
dek, iż jeżeli nie zamiechą się krzywd popełnią 
nych wobec tamtejszej ludności i nie spelni za- 
wartej traktatem pittshurskim umowy, w myśl 
której Ruś zakarnpacka stanowi autonomiczną. 
jednostkę, która otrzymuje swego prezydenta 
krajowego, który podlega jedynie prezydentowi 
republiki a mie ministeryom czechosłowackim, 
to oskarżą rząd republiki przed zagranicą, 

Znana jest fąkże afera pytego gubernatora 
Rusi Zatkowicza, który miał w pierwszych 
dniach czerwca wyjechać do Ameryki, Pozostał 
on jednak w kraju i itam wydaje gazetę ogla- 
szającą tajne rewelacyie, kompromitujące rząd 
rapubliki. Czy wobec tego wypada ulegać spry: 
tnemu Beneszowi? Czy to nie poniżające? 

„Rzeczpospolita“ już nawet ofiaruje Czechom 
przewóz fabrykatów ido Rosyi przez Polskę, — 
Tego Czesi potrzebują koniecznie, aihowiem ich 
wyrobów, już nikt kupować nie chce, Kkonomi- 
ści miemieccy republiki zapowiadają, że mad- 
miar swych fabrykatów, prak rynków zbytu i 
pezrohocia udławią, niebawem republikę, Gdy 
bolszewicka nawała waliła na Polskę, to Czesi 
szaleli g radości, wstrzymując dowóz amunicyt. 
Obecnie chcieliby wyzyskać Polske z jej nieraz 
naiwną polityką zagraniczną, Czesi, uzyskaw- 
szy od Polski jedna ustępstwo, będą sięgali po 
drugie a pole do wascholstwa zawsze znajdą, 
| St. G. 
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U propagandą oświatową 
Jesieżmy narodem analfabetów, 50 procent, to 
znaczy każdy drugi obywatel w państwie nie 
umie czytać, nie mamy |budynków szkolnych, 
pomocy naukowych, bibliotek, 89 procent szkól 
w państwie to nędzne szkółki o jeduym lub 
dwóch nauczycielach, a w Warszawie, stolicy. 
państwa, 90.000 dzieci nie uczęszcza zupełnie do 
szlsoły, Za to mamy pokaźny procente matoł: 
ków, alkoholików, żebraków, chorych wszelkie- 


go rodzaju, włóczęgów, ludzi stroniących od 
pracy lub o upośledzonej tylko zdolności do 


niej. Statystyka domów więzienn;ch, zakładów 
dla obłąkanych mogłaby także dostarczyć inie- 
resujących cyfr, I nic dziwnego, Jedno stoi w 
przyczynowym związku z drugiem. Wszak braik 
oświaty i wychowania sprzyja rozwojowi biedy 
wszelkiego rodzaju, ubóstwa, choroby, nawet 
ebrodni, O tem, że tak jest bardzo wielu jednak 
jeszcze nie wie, nie wie przedewszystkiem ta po. 
łowa społeczeństwa, kfóra czytać nie umie, do 
której więc słowo drukowane nie dociera zupeł: 
mie. Ale nie zdaje sobió z tego sprawy jasno 
także wielu ludzi niby inteligentnych, 

Tem się u mas po części tłlómaczy niesłycha- 
na chojętność ogółu a Nawet wyższych wpływe” 
wych czynników na sprawy szkoły ł oświaty. 
Zdianą jest rzeczą, że podczas dyskusyj szkolnej 
w sejmie ławy sejmowe świecą pustkami, Pro- 
jekt nadzwyczajnego funduszu szkolnego, iczy 
pożyczki szkolnej nie znalazł poparcia w rządzie 
a bez nadzwyczajnych środków nie zdołamy 
zrealizować szkoły powszechnej, Nasze czynnie 
ki autonomiczne, rady gminne i miejskie odno- 
szą się do spraw szkolnych z wi<iką cibojętno- 
ścią i chciałyby cały ciężar zopchnęć na. rząd. 
Inicystywa prywatna w sprawach szkolnych 
jest bandzą słaba. Na oświatę wydawaliśmy 
dotąd 2 procent ogólnych wydatków a obecny 
budżet preliminuje 5 procent, podczas gdy nic- 
które państwa zachodnie i to bynsgraniej. nie 
najbogatsze (Szwecyn i Norwogia wydawały 


„miliardy na swoje zwyrodnienie przez 
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przed wojną 11 procent. Nieprawdą jest, że BR 
możemy wydawać więcej, Naród, który Sa 
i ma zbytkowne artykuły wszelkiego rodzaju 
nie może powiedzieć, że spełnił już obowiąz? z 
wobec szkoły. Kwestya ta tak głęboko sięga ™ 
rdzeń naszego bytu narodowego i państwowego 
że nie możemy sgokojnio czekać aż pow” 
ewolucya przyniesie zmianę w poglądach 09%% | 
ma sprawy oświaty, Jesteśmy w położeniu wydać 
tkowem, przez 150 lat posuwalismy się żółwima: 
krokiem, podczas kiedy inni poszli potężnie na- 
przód. Toteż wyjątkowych środków należy 5% 
chwytać, Ostatnimi czasy zrywają się 04050" 
bnione wysiłki w tym kierunku (Zjazdy nauczy” 
cielskie, Związek Polskiego Nauczycielstwa, 
Szkół Powszechnych). Te wysiłki jednakże 08% 
ieżełoby zjednoczyć, przeprowazizić systematy" 
zma, ma wielka skalę zakrojeną propagari 
oświatową w Polsce. Celem jej byloby u5W 
domienię jaknajszerszych sier ludności o * | 
tości i konieczności lepszej oświaty, "a 

Tą drogą dojdziemy zarazem najpradzej £ 
najpewniej do oryginalnej kuliury; nie będzi” 
my wstępowali niewolniczo w ślady innych 2% 
rodów, nie będziemy powtarzali ich błędów W 
laezym rozwoju, ale zrozumiawszy co wielkie i 
cenne, z emergią i bez wahania wójdziemy BAŻ 
przód, i | 

Iustytucyą powołaną do organizowania i prm 
dowanla w tego rodzaju propagandzie byloti 
zóamiem mojem, przedewszysłkiem minister 
stwo oświaty, jako najwyższy stróż oświaty i 
wychowania w państwie, Osobny referent ru” | 
siałby mieć te sprawy na pieczy a działałne? 
jego opłaciłaby się stokrotnie, Wyobrażałby: 
ją sobie mniejwięcej w ten Sposób, . 

Systematyczne oryanizowante odczytów i wia 
ców w całem państwie;  prelegentami bylibf | 
nauczyciele szkół wszelkiega rodzaju. Treścię 
odczytów; wartość i znaczenie dobrej szkoły * | 
wychówamia, nasze stosunki pod tym mwzglć 
dem, analfabetyzm, brak szkół, położenie i 28 
danie nauczyciela, ile nam trzeba pieniędzy? 
abyśmy szkołę polską, stworzyli, koniecznoŚ 
współdziałania społeczeństwa i inicyatywy. pry” 
walnej, konieczność ogólnego podatku szkolne” 
g5 i t. id. Największe znaczenie miaioby: pakā 
Pirównawcze przedstawienie stosunków szkol 
nych u zachodnich sąsiakłów, wykacaniie jak dar 
leko jesteśmy w tyle, To wszystko rowinno DIŚ 
ilustrowane przeźroczami, któreby dawaly p% 
jecie o postępowych zakladach wychowawczy” 
za gramicą, ogrodach szkolnych, placach zabaw 
warsztatach itd. Wszak zagranicą stworzyła 
tym względem rzeczy, które jak sen szezęśliwi! 
przedstawiają się w porównaniu z naszą biedź 
szkolną, Nauczycielstwo podjdłoby się, zwłaśź” 
cza przy cdpowiedniej zachęcie ze sirony mini” 
steryum chętnie takich odczytów, Dyspozycy* 

1 maieryał do nich należałoby wszystkim ro, 
zeslać i zażądać sprawozdań z tego co zoetalói 
dokonane, i 

Popularne a tanie wydawnictwa w tym dU" 
chu miałyby także swoje znaczenie, taksamo © 
dezwy i krótkie afisze 1 tabele statystyczne 28” 
wierające najważniejsze cyfry i postulaty pol 
skiego szkolnictwa, Możnaby je umieszczać W 
szkołach i instytucyach publicznych lokalach 
towarzystw i t. p. i i 

(W pracy tej powimno się zjednoczyć nauczy” 
cielstwa wszystkich szkół: powszechnych, $T8 
dnich i uniwersyteckich. Te ostatnie powinnyby 
w tej, tak niesłychanie ważnej akcyi przodo” 
wać, (Powszechne wykłady umiwersyt.), | 

Pożądany byłby także żywy kontakt takiego 
referenta z prasą codzienną, nadsyłanie komu 
nikatów itp, Prasa może ¡wielo zrobić w powył* 
szej sprawie i przyznać trzeba, że zaczyna ro 
zumieć swoje zadanie, 

Pożądane byłoby dalej urządzanie m p. tak 
zwanych „dni szkoly“ w każdej, nawet naj: 
mniejsze j miejscowości. Dochód z nich mógiby, 
doraźnie powiększyć n, p. bibliotekę szkolić 
il p. Pięknym przykładem takiej propagandy 
za oświatą w Polsce będzie niewątpliwie „Dzień 
szkoły powszechnej“ organizowany przez Zwi 
zek Nauczycielstwa Polskiego na dzień 25 orad 
Śnia, i | 

Ważna byłaby wkońcu stata agilacya pod 8%, 
dresem ludzi bogatych, których ios oebdarz 
majątkami. Ci mają większe obowiązki wobeć 
szkoły niż inni i należałoby im przypominać, DY 
swoją. działalność 'tilantropijną przedewszysł” 
kiem ma to pole kierowali, Mało dotychcza%, 
mieliśmy tego przykładów, 

Podaję tych kiłka myśli, którę możę wywo” 
Inja dyskusyę ś lepaze jeszcze pomysły., Zagra. 
nicą niewątpliwie ustalono sobie już pewne Me 
tody w takiej pracy tak, że i wzory gotowe vā- 
desiaćhy można. A choćbyśmy nawet stryarzy?= 
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boś zupełnie oryginalnego — tem Iepiej. Gdyby 
Ministerstwo nie zajęło się ta sprawą. ło nau- 
Czycielstwo w zZwiazkach swoich rewinno jej 
Be noświęcić z całą eneruin ł zapałem. Każde 
frzeszenie i każdy pojedynczy obywatel powi- 


a „NAPRŻOÓD 

nien także stać się w swoim zakresie j przy ka- 
żdej madarzającej się sposobności gorliwym 
propagatorem lepszej oświaty w ojczyźnie. 

y Dr. Wiktor Chrupek. 
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polskich w Rochester 


pee _ Plerwszy dzień obrad 


4 W dniu 28 maja, o godz. 9 rano, obrady zjazdu 
otwiera sekretaiz Związku Socyalistów Pol- 
Skich tow. Z, Piotrowski. 

Na zjeździe, razem z dwoma wysłannikami 
PPS tow, Cząpińskim į Czarnockim, znajduje 
Się 71 delegatów z głosem decydującym. 

Tow, Piotrowski powołuje do tymczasowego 
Prezydyum tow. posła K, Czapińskiego, oraz 
My, Kucharskiego z Nowego Jorku, 

Tow. poseł K. Czapiński obejmuje przewodni: 
Gtwo i wita zjązd imieniem PPS, Stwierdza o- 
gromne korzyści, płynące ze ścislego zespole- 
nia Związku Socyalistów Polskich z Polską 
Partyą Socyalistyczną, Powitalne słowa przed- 
Stawiciela PPS zebrani witają burzą z serca 
płynących oklasków. 

Po przerwie obiadowej dokonano wyboru sta. 
aego prezydyum, Przewodniczącym zostaje tow. 
M, Sokołowski z Chicago, zastępcami tow. Ko 
itwicki z Kensington i tow. Rosenthal z Bridge- 
portu. 

i Po dokonamíu wyboru komisyj zjazdowych, 
iZjązd przystępuje do odczytania telegramów 
Powjtalnych od oddziałów, kom. lokalnych, dy- 
Tekcyj „Dzienniką Ludowego", pracowników U- 
Miwersytetu Ludowego z Chicago itd. Oprócz 
tego odczytano listy powitalne od tow, Uptona 
incląire'a (słynnego powieściopisarza), Bran- 
Stetera, sekretarza amerykańskiej partyi socya- 
„dstycznej, Fitzpatricką i wielu innych, 

Na wniosek tow, Piotrowskiego Zjazd uchwa- 
la entużyastycznie wysłać następujący kablo- 
gram do Centralnego Komitetu PPS: 
|: „Zjazd ZSP w Rochester, N, Y. przed ptzystą- 
pieniem do obrad merytorycznych, uważa za 
Swój obowiązek i za potrzebę sere delegatów 
przesłać gorące pozdrowienie walczącemu pro- 
letaryatowi Polski na ręce ©. K. W. P. P. S. 
Niech żyje naszą Polską Partya Socyalistyczna! 
Niech żyje nasz związek bratni z towarzyszami 
w kraju! Z nimi razem walczymy, z nimi ra- 


_ Emil Combes 


Kartka z dziejów separacyi kościoła i państwa 
(Dokończenie) 


4 Zdarzył się wreszcie wypadek, który przy. 
$pieszył zerwanie stosunków z Rzymem, 'Pre- 
zydent Loubet wybierał się nad Tybr, aby od- 
dać Wiktorowi Iimanuelowi wizytę, którą ten 
był złożył Francyi. Kurya rzymska zaprotesto- 
wała, twierdząc, że nie zniesie tego, aby prezy: 
dent Loubet, naczelnik katolickiego państwa, 
Składał wizyty przedstawiciełowi dynastyi, któ- 
Ta uczyniła z papieża więżnia Watykanu i przy 
właszczyła sobie jego państwo... Oczywiście, że 
prezydent Loube* złożył wizytę w Rzymie i był 
entuzyastycznie przyjmowany przez Jud Rzy- 
Mu, który wiedział o proteście papieża, Kurye 
mściła się, zawieszając dwu biskupów, odda- 
nych republice i oskarżonych przez zelantów 
Jako „masoni“ (1). Wtedy Combes odwołał lega- 
ta swego z Rzymu wraz z całą legacyą i wezwał 
kuryę do odwołania nuncyusza. Nuncyusz odje- 
chał. Pozostał w Paryżu jednak członek legacyi 
monsignor Montagnini, pod pozorem likwidacyi 
Poseistwa, w istocie rzeczy — z misyą polity- 
czną obalenia za każdą cenę znienawidzonego 
gabinetu Combes'a, s 
Sposohność nie dała ma się czekać. Minister 
wojny Andre, prowadził mianowicie ewidencyę 
oficerów oddanych republice. Masoni — sam 
należał do Wielkiego Wschodu Francyi — do- 
starcząli mu podobno wiadomości tajnych, do- 
tyczących każdego oficera, każdego urzędnika, 
Rzecz prosta, opinia ujemna stanowiła o karyee 
rze oficera, Odbywał się tedy w armii i w mini- 
steryum wojny proces wyczyszczanig kleryka- 
łów, Wiedział o tem Combes i nietylko tolero- 
wał takie zadziwiające postępowanie, ale sam w 
dziedzinie służby cywilnej zaczął stosować me- 
todę podobną: po gminach — Francya liczy 
36.000 gmin — ustanawiał „delegatów* swoich, 
mężów zaufania obok merów i prefektów, któ- 


zem czujemy. Prezydyum Zjazdu ZSP.” (pod- 
pisy). 

"A Z, Piotrowski poświęcił gorące wspom- 
nienie mieodżałowanej pamiąci tow. S, Zmijew” 
"skiego. Salą wysłuchała tego przemówienia sto- 
Jac. 

Tow. Strawiński zawiadamia, iż przed tygo- 
dniem zmarł w Filadelfii tow. Nycz, jeden z 
bardzo pracowitych, oddanych sprawie socyali- 
zmu towarzyszy, zawsze wierny hasłom ZSP. 
Delegaci przez powstanie oddają hołd zmarie- 
mu, 

Następnie zabiera głos tow. poseł K, Czepiń- 
Ski į wygłaszą wyczerpujący referat o sytuacyi 
politycznej w Polsce. 

Tow. Piotrowski kończy pierwszy dzień obrad, 
składając obszerne sprawozdanie z dwuletniej 
działalności ZSP. 


Zgromadzenie ludowe 


Wieczorem odbyło się zgromadzenie ludowe, 


na którem przemawiali tow. Czarmocki, Czapiń- 
ski i Piotrowski. Publiczność żywymi okląska” 
mi darzyła wszystkich mówców i złożyła prze- 
szło sto dolarów na rzecz Polskiej Partyj Socya- 
listyczmej, 

Drugi dzień obrad 


Punktualnie o godzinie 9 rano przewodniczą- 
cy otwiera sesyę niiedzielną, Na porządku dzien 
nym dalszy ciąg sprawozdania sekretarza i im- 
terpelacye. 

Wobec tego, że komisya zażaleń zgłasza się 
ze swem sprawozdaniem, na porządek dzienny 
wzięto sprawę t, zw, „opozycyji” ZSP, 

Komisya zażaleń, w której irnieniu począńłtiko” 
wo przemawia tow. Balczarek, potem Stadnik, 
oświądcza, że po sumiemnem i możliwie bez- 
strohnem przeprowadzeniu badań, stwierdza 
brak najsłabszych chociążby dowodów ną po- 
parcie lekkomyślnie stawianych zarzutów tak 
Kom. Wyk. jak i poszczeeólnym towarzyszom 
przez tak awaną „opozycyę”*. Komisya dochodzi 


wzy donosić byli obowiązani o wszystkiem, co 


mię dzieje w gminie. Byli to, oczywiście, przecie 
wnicy Kościoła. Combes — miał umysłowość 
Jakobina (zupełnie jak Clemenceau), był klery- 
kałem „na wywrót', stosował te same meto- 
dy, co klerykalizm, tylko, że je stosował (przes 
ciwko klerykałom, We wrześniu 1904 roku sto- 
sunki te zostały ujawnione w prasie (w pary- 
skim „Matini'e*). Sekretarz Wielkiego Wschos 
du, Bidegain — sprzedał ideputowamemu 
Guyot de Villeneuve korespondencyę, jaką pro- 
wiadził kapitan Mollien, adjutant wojskowy pre 
zydenta Rady ministrów, z Wielkim Wschodem 
i „Figaro“ zaczął tę korespondencyę ogłaszać. 
Wielki Wschód, w myśl tej korespondencyi, da~ 
wał wskazówki eo do wartości osób, popierał 
kandydatury i nominacye, Nie było to bynajs 
mniej rzeczą niezwykłą w dziejach rządów 
irancuskich, Wszystkie rządy mają swoje agen- 
cye, swoich tajnych ageniów, swoje tajne poli- 
cye, W monarchiach to nikogo nie dziwi, Inas 
czej w republice, która ma być ustrojem jawnej, 
wolnej opinii. Toteż parlament oburzył się na 
na tajne kneowanią przyjaciół Combes'a, W Izbie 
—w październiku — wypowiedzeli się przeciw 
Comibes'owi Ribot, Leygues, Millerand, po czę 
ści nawet Jaures, Zdawało się, że ministeryum 
upadnie. Zostało uratowane przez socyalistę 
Syvetona, jednego z nabywców korespondencyi 
masońskiej, który rzucił się na ministra woj- 
ny i spoliczkował go dwukrotnie na posiedze» 
niu Izby. Rząd, pod wpływem tego skandalu, u. 
zyskał większość. Lewica umiarkowana, która 
postanowiła była porzucić Combes'a, pod wpiy- 
wem prowokacyj Syvetona, cofnęła sic: Combes 
otrzymął sjedemdziesiąt głosów większości, U- 
sunął z gabinetu generała Andre, ale sam nie 
chciał ustępować. Był, jak wiadomo, zaciekle 
uparty, Dopiero pod naciskiem opinii parla- 
mientu, własmych przyjaciół, głęboko zdyskre- 
dytowany organizacyą szpiegostwa i denuncya- 
cyi — w styczniu 1905 roku złożył na ręce pre- 
zydenta rzeczypospolitej dymisyę gabinetu. Do 
ostatniei chwili skraina lewica z. lauresem na 
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do przekonania, że „opozycya“ prowadziła dzia” 
lalność destrukcyjną, szkodliwa dla orgamizacyi 
i ruchu socyalistycznego, wobec czego propo-' 
nuje wyrzucenie z ZSP j PPS zawieszonych po“ 
przednio przez Komitet Wyk. Żółtowskiego, Dą- 
browskiego, lirukowskiego, Kopaczyńskiego, Bo 
ryszewskiego i Stefańskiego, 

Inni członkowie komisyj zabierają głos doda- 
tkowo į stwierdzają zgodność opinii całej kor 
misyi. Po wypowiedzeniu się jeszcze kilku to- 
warzyszy, tow. Wiśniewski proponuje, aby u- 
dzielić głosu oskarżonym, K. Dabroryskiemu i 
Nowakowskiemu, którzy znajdują się na sali. 
Wniosek przyjęto. Po przemówieniach Dąkrew- 
skiego į Nowakowskiego zabiera głos cały sze- 
reg towarzyszów, ale nikt nie staje w obronie 
warchołórw. 

Tow. Wiśniewski, po wypowiedzeniu kilku 
zdań, rzuca na stół 5 dolarów, jako pierwsza 
składkę na PPS. Niech ta skłądką będzie odpo- 
wiedzią na warcholskie zapędy opozycyj — mó. 
wi. Chce jeszcze tow, Wiśniewski dalej mówić 
pod adresem Dąbrowskiego i Nowakowskiego, 
ale ich już na sali nie było. Wynieśli się cicha” 
czem. Wobec tego natychmiast przenwano dal- 
szą debatę nad tą kwestyą i jednogłośnie, bez 
żadnego głosu przeciw, uchwalono polecenie ko- 
misyi zażaleń, (Dok. nast.) 


Wiadomości polityczne | 


= 
Zmiany w poselstwie polskiem w Hadze, W 
związku z przeprowadzonemi na placówkach 
redukcyami dotychczasowy charge d'affaires 
poselstwa Rzeczypospolitej w Hadze, p. E. Jor- 
dan Rozwadowski został powołany do służby w 
centrali, a kierownictwo poselstwa w Hadze ob- 
jał dotychczasowy sekretarz, p, Kazimierz Pa- 
pee jako charge d'affaires. i i 
Zwycięstwo wyborcze niemieckich socyalistów 
w Karyntyi. W niedzielę odbyły się w Karyntyi 
wybory do austryackiego zgromadzenia naro- 
dowego i do sejmu krajowego. Wybory zakoń- 
czyiy się olbrzymiem zwycięstwem socyalistów, 
Do zgromadzenia narodowego socyaliści otrzy- 
mali 59.669 głosów, zaś wszystkie stronnictwa 
burżuazyjne razem 78.000 głosów: toteż socya- 
liści otrzymają 4 mandaty na ogólną liczbę 5. 
Przy wyborach do sejmu wybrano 19 socyali. 
stów i 23 kandydatów czterech stronnictw bur- 
żuazyjnych. 
<i Bid 620, meme ' 
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czele nie przestawała go bronić. W osłatniem. 
głosowaniu zdobył, dzięki niej, słabą jeszcze 
wicjikszość (291 przeciwko 277 gł.). Czuł jednak, 
Że nie ma za. sobą opinii publicznej, Odchodził. 

Na czoło rządu wysunął się oportunista Rou- 

vier, minister skarbu w gabinecie Combes'a. 

Duch Comsbes'a żył dalej. Już w lutym z okazyi 

imterpelacyi Morlot, Izba olbrzymią większo-' 
ścią głosów orzekła, że „na skrtek zachowania 

się Watykanu separacyma Kościoła od państwa. 

stała się konieczną, rząd wniesie odpowiedni 

projekt natychmiast po uchwaleniu budżetu i 

ustawy wojskowej...“ 

Nie było sądzone krewkiemu  famatycznemu 
Combes'owi wnosić tego projektu i związać 
swoje imię z dziełem samym separacyi. Miał to 
uczynić |jsprawozdawca komisyi trzydziestu 
trzech, którego gwiazda zaczynała podówczas 
wchodzić ma widnokręgu parlamentu francu- 
skiego: Arystydes Briand. (Por. „Trybuna“ 
1980 r., kwartał IV), 

Combes odszedł w cień, Spełnił wielką i wa- 
żmą wolę w dziejach stosunku państwa i Kościoe 
ła we Framcyi. Przygotował grunt do zerwania, 
do likwidacyi tego stosunku. Metody jego były 
gwałtowne, fanatyczne, jakobińskie, Musiały 
być takie, aby utonować drogą innym, miękkim, 
lisim metodom jego następcy. Jego tempera- 
ment zdobył mu (wielu wrogów. Nie wielu było 
takich, którzyby jego dobrą wiarę w iwątpliwość 
podawać mieli, Był w dalszym ciągu czynnym, 
członkiem senatu. Wojował o prawa woltej 
myśli. Zwalczał klerykalizm, który pomimo se- 
paracyi i wypędzenia zakonów nie ustawał w 
zabiegach, iwałczył, atakował, często ii zwycię- 
żal wie Francyi. Doczekał i tego, że legacya przy 
Watykanie, zawieszona przez niego, zniesiona 
ostatecznie przez p. Clemenceau, ddżyła za mi- 
nisteryum Millerand'a, 

Zmarł Combes w sędziwej starości, w starym 
swoim mieszkanku w dzielnicy łacińskiej, na | 
Gay Lussac w Parvża, 

(„Trybuna 
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Skutki wolnego handlu 


Zwolennicy wolnego handlu z utęsknieniem. 
'wyczekują 1 września, kiedy wolny handeł 
przywróci w Polsce błogosławicne czasy przede 
wojenne. Głoszą omi, że wolny handel pałaży 
pdrazu kres i brakowi i drożyźnie artykułów 
żywności, bajdurząc o wolnej Lonkwrenevi, jako 
jedynym środku zbawczym., Zwotemniey walne 
go handlu kryją przed tumarjoną przez nich 
publicznością, że właściwie mamy już wolny 
handel odnośnie do różnych 'artyvkułów i z jas 
kim rezultatem? Kilo ziemniekóre sfervah, któ- 
rych cena wedle oświadczenia p. mòvistra nol- 
nictwa spadła o 50 procent, kcsrtuje teraz w 
Krakowie 20 marek, o ile wogóle rożna je na- 
być; kilo młodych ziemniaków kosz*owało 
pnzed kilku dniami 150, a dziś przekupki raczy- 
ły obniżyć cenę na 100 marek; wiązeczka mar- 
chewki kosztuje 80 marek, lit" borówek 35—40 
marek itd, To sę wszystkie artykuly, które u 
mas rosną, których nie semawadza się z zagranie 
cy, a przecież są tak Bare we drogie. Wolny 
handel w naszych stasiinkąch, kiedy kiepska 
(waluta idzie w parze z kiepzkiiem sumieniem, 
jest faktycznie tem, co mazrano — wolnym pa- 
skiem. 
| Dziwimy się tylko, że zę omgamy prasowe, któ- 
ire, znając oczywićrie powyższe ceny i jęcząc 
pod ich ciężarem, mają jeszcze śminłość pisać 
hymny pochwalne na wolny hamdel, A jeszcze 
dziwniejsze jest, że znajdują po miastąch publi- 
czmość, która te hymny czyta į może im wierzy, 
Może ich jednak doświadczemie najbliższych 
tygodni, kiedy przednowek dobrze się ich kia- 
szeniom da we znaki, pouczy, po jak fałszywej 
szli i jnnych prowadzili drodze, 
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er Kraków, 23 CERSA 


W sprawie wyboru wiceprezydentów 
À m. Krakowa 


/ (k) Magistrat krakowski informuje nas: Jak 
wiadomo, Sejm uchwalił zmianę statutu miej- 
skiego wtym kierunku, że powiększył ilość wi. 
ceprezydentów m. Krakowa z trzech na czterech, 
oraz zniósł numeracye, Wobec tego w niedłu. 
gim czasie stanie się aktualną sprawa uzupeł- 
nienia prezydyum miasta przez wybór dwóch 
wiceprezydentów. Zależnem to jest od ogłosze» 
nia wspomnianej ustawy sejmowej w dzienniku 
'urzędowym, przez co uchwała nabierze mocy 
ustawy obowiązującej, na podstawie której mo” 
żna będzie dopiero rozpisać wybory. 


Reorganizacya zakładu czyszczenia 


miasta 


~ (k) Magistrat krakowski przeprowadza obecnie 
prace nad reformą czyszczenia miasta, między 
innemi postanowił magistrat wdrożyć kroki, 
zmierzające do oddania wywozu popiołu i zmiot- 
ków domowych, prowadzonego. obecnie przez 
gminę, w przedsiębiorstwo prywatne. Przedsię- 
biorstwo takie odpowiednio zorganizowane na 
szeroką skalę, miałoby wszelkie warunki jak 
najlepszego rozwoju, ponieważ z rozszerzaniem 
się miasta z natury rzeczy przybywa coraz wię- 
cej popiołu i śmieci domowych. Przedsiebior- 
stwo, któreby wywóz ten od gminy przejęło 
i wykonywało go w warunkach odpowiadających 
wymogom sanitarnym, określonym przez magi- 
strat, miałoby na czynność tę monopol w mie- 
ście i pobięrałoby od właścicieli realności sto- 
sowne opłaty, zatwierdzone przez Radę miejską, 
W dalszym rozwoju tego przedsiębiorstwa by- 
łoby stworzenie zakładu spalania śmieci, Zakła- 
dy takie istnieją za granicą we wszystkich wię- 
kszych miastach i bardzo dobrze prosperują, 
zakład spalania śmięci jest nietylko bowiem 
urządzeniem hygienicznego usywania śinieci, ale 
. padio reniującem się przedsiębiorstwem, gdyż 
popiół i śmieci przedstawiają pewną wartość, 
czy to nawozową, czy też kaloryczną, czy wre- 
szcie w postaci odpadków, nadających się do 
przeróbki, Wszystkie te wartości odpowiednio 
wykorzystane, przynoszą poważny dochód. 
Sprawa urządzenia zakładu spalania śmieci 
w śrakowie była przed wojną na drodze do 
| zreuiizowania, ostatecznemu zaiatwieniu jednak 
stanęły na przeszkodzie wypadki wojenne. 
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Wartoby, aby sfery finansowe miasta zainte- 
sowaty się stworzeniem przedsiębiorstwa wy- 
wozu popiołu, oraz urządzenia zakładu spalania 

„śmieci Bliższych wyjaśnień w tej sprawie udzie» 


/la magistrat (wydział Ib, skrzydło podworcowe 


gmachu magistratu, IE p.) w godziząch od 1i 
rano do 2 po poł. 4 


W niedzielę 19 czerwca odbył się w sali tea- 
tru przy ul. Bocheńskiej wiec w sprawie opró?nie- 
nia szkół, zajętych przez wojsko. Zagaił tow. 
Heuberger, przedstawiając znaczenie wiecu, prze- 
wodniczyli r. m. dr Adolf Gross i tow. Wyrwiń- 
ski. Rzeczowy referat o stosunkach szkolnych 
i warunkach, w jakich sią odbywa nauka, wy- 
głosił prof. Wohlrrut, przedstawiając, że w bu- 
dyoku szko!nym przy ul. Miodowej misszczą 


się biura wojskov2, szkoła inwalidów oraz szkoł» 


wydziałowa żeńsa, do której uczęszczają ucze-: 


nice 17 letnie. Budynki przy uł. Dietla i Zielo, 
nej oraz Wąskiej są całkowicio zajęte na 6zpi- "= - 


tal dla chorych wencrycznie i dla inwalidów, 

Natomiast prywatny budynek, w którym się 
mieści szkoła przy ul. Sebastyana, nie nadaje 
się wcale na cele szkolne, Brak korytarzy, brak 
światła i powietrza maraża dzieci na choroby 
zakaźne, które siłę szerzą, ko naukę z powodu 
braku budynków: szkolnych musi się odbywać 
na 4 zmiany dziennie bez możności przewietrze- 
nia sal. Referent zaapoloweai de obecnych na 
zgromadzóniu p. dra A. Grossa i posła tow. dr. 
Bobrowskiego, by się tą spraw zajeli. Obecność 
posła Bobrowskiego sprawia miłą niamodzian* 
kę dla zgromalizonych, co się ujawniło w bu» 
rzy oklasków, jaką został przywitany. W dys 
skusyj przemawiali prot. Dziedzic, tow, Hen- 
berger ) inni. Na wniosek tow. Hleubergera wy” 
brano deputacyę, w skład kiórej weszli dyrek- 
torowje wspomnianych szkół i rodzice dzieci do 


. tych wrót uczcsworniacych. Depułacya przedsta 


wi uchwały zapadle na wiscu odpowiednim 
czynnikom, Następnie jednogłośnie uchwalona 
rezolucyę proiestującą przeciw  lekceważeniu 
zdrowia i życia dzieci szkolnych, żądającą jak 
najrychlejszego opróżnienia szkół celem przes 
prowadzenia odpowietniego  cdrestanrowania 
budynków przez gminę w czasie wakacył, oraz 
apelującą do przedstawicieli tak w gminie jak i 
w Sejmie, by sprawy szkół dopilnowali. Dzięku- 
jąc tow. dr. Bobrowskiemu za przybycie oraz 
prosząc by zechciał deputacye poprowadzić do 
miarodajnych władz, zamkną: przewodniczący, 
zgromadzenie, E E 

Wykonując uchwałę wiecu, udała sia deputsr 
cya w poniedziałek z posłem tow, Dr. Bobrow- 
skim ma czele do prezydyum miasta. Deputas 
cyę przyjął p. wiceprezydent Rolle, który wy- 
słuchawszy przedstawień posla Dr. Bo 
browskiego i innych członków deputacyj o Sław 
nie szkół, przyrzekł, że uczyni wszystko, by wzys 
skać szkoły na te cele, dla których zostały zba- 
dowane. ; x Aaa s JL 
Zakaz jazdy samochodami i zaprzęgami 
na drogach wojskowych oznaczonych 
tablicami i zamkniętych zaporami w lesie 

i parku na Woli Justowskiej 

Zarząd lasów miejskich komunikuje: Za 
względu na niebezpieczeństwo jazdy samocho- 
dami i zaprzęgami na wązkiej drodze wojsko* 
wej, prowądzącej lasem wolskim do Bielan i 
do Chełmu na fort Skała w lesie miejskim Wo- 
ła Justowska, wydało Dowództwo Okręgu Ge- 
meralnego i Dowództwo obozu warownego w 
Krakowie ogólny zakaz przejazdu samochoda- 
mi i zaprzęgamji na tych drogach, gdyż droga 
ta jest wązka (zaledwie 3 metry szeroka), ma 
liczne zakręty spadziste w terenie górzystym, 
jest przeto bardzo niebezpieczną przy wymiją- 
miu dwu wozów, a uniemożliwiającą całkiem 
mijania się automobłilami, co udowodniły już 
liczne zaszłe kilkakrotnie wypadki zderzeń, Wy- 
wrotu wozów, kalectwa itp. Wobec tego droga 
ta wojskowa jest zamknięta stąle w dnie ro- 
bocze dla publiczności cywilnej, a także dla 
wojskowych niezaopatrzonych w specyalne po- 
zwolehie jej użycia dla celów służbowych. Wy- 
jątkowo dla spaceru w niedziele j dnie świąta- 
czne dozwolone jest użycie drogi wojskowej w 
godzjnach popołudniowych, lecz tylko w jednym 
kierunku pod okiem sezonowej straży leśnej, 
jak to zevnaczomo ostrzeżeniem na przydroż* 
nych tablicach, 

Przed głównym wjazdem droga wojskowa 
od wsi Wola Justowska do krańcu lasu, gdzie 
umieszczoną jest tablica ostrzegawcza i zapo- 


ra, zmajduje się miejsce wolne przed sukółką 


drzewna nu Łysej Górze, dokąd publiczność, t 
daca autami lub pojazdarni bez przesz e 
parku ludowego i lasu miejskiego na Woh 
storyskiej dojeżdżać może, 

Za zaporami może publiczność droge wo 
wą używać pieszo aż do odwołania, ZAB. gre 
się jednak jazdy po tej drodze rowerami 
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: 4 koteż wstępywania z drogi i oznaczonych 
p CAM c w i ścieżek do wnętrza ias 

d A cami chodników j ścieżei wnęwza o" ga 
Wiec rodziców M nam st a GzpOdZOWIEĄ drutem, a w szczegól ność! dO ti 


F e 
gajeń *:>ireznie założonych i czynienie jakie 
kolwiek szkód, leśnych, zrywaniem g%ięZl, D 
raniem grzybów i jagód, wzniecaniem 08mh 
szkadnąniem ogrodzeń i puszczanjem psów 
lesie, gom 
Wszelkie wykroczenia: podlegają przeb” w, 
ustawy lasowej, a winni będą przez organi af. 
śne | policyj państwowej przytrzyrnani, 00% 
aociyenięcia do odpowiedzialności kannele 
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Sprawa tsstru muzycznego 
w Krakowie 

Na posiedzeniu sekcy; ekonomicznej Í 
bowej w dnin 22 b. m. przedłożył WEJ pg 
Rollo wniosek w sprawie zlizyww:deec= ję 
Powazachnego ze względu na wypzórczyAne J 
denia aktorów i wydzierżawienie ra ict 10% ść 
i budynku Towarzystwu OP gie 


ski 
oprêt 


cesy) teatralnej £ 
wemu w spółce z p. Poleńskim na prowacz 
teatru muzycznego. Gmina udzieli mu po 
Śmansowej w kwocie 2 miliorów mk na 
ołacye budynku oraz pożyczkę bezproced 
w kwocie 1 miliona mk i zastrzega sobie 
trolę artystycznej działalności teatru za P ZĘ 
dnictwem komisyi teatralnej, mogąc wypo” ule 
dzieć dzierżawę. Towarzystwo operowe obel 
cały inwentarz teatralny. Czynsz dzierża” 
w kwocie 200.000 mk rocznie płatny będzie 
piero od 1 września 1922 (pierwszy rok 8 sok 
mo — w dalszych latach 400.000 mk), Wao 
jednogłośnie przyjęto. 
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Zamknięcie kantorów wymiany - 
w Krakowie P 
Œ) Z powodu nadużyć popełnionych pri 
rozmaite kantory wymiany i drobne przed y 
biorstwa bankierskie, których się w Krako 
w ostatnich czasach wielka ilość namnoż 
ministerstwo skarbu zarządziło swojego €245 
że wszystkie mniejsze instytucye finansowe est 
szą uzyskać do prowadzenia swego inter 
specyalne zezwolenie odpowiednich władz. Wn 
szone przez interesantów podania władze sk p 
bowe po zasiągnięciu szczegółowych informel) 
co do legalności prowadzenia interesów P 10 
petentów, podania takie albo uwzgiędnialy, 2! 
też nakazaiy zwinięcie danego przedsiętnorstw 
finansowego. Na tej podstawie zwinięto SW! H” 
czasu kilkanaście drobnych kantorów przewaź 
żydowskich. Obecnie, jak się dowiadujemy, * ch 
nisterstwo skarbu zarządziło likwidzcyę dwe gle 
dalszych kantorów, a mianowicie Katanego i H 
berstadta na Stradomiu. Przedsiębiorstwa, 
winni właściciele zwinąć, pierwszy w termin. 
do 4 lipca, drugi zaś do 2 lipca b, r. W PM 
bliższym czasie ma nastąpić liswidacya dalszy A 
kantorów wymiany. i 
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(k) Wycleczka dziennikarzy państw nadbalb: 
skich. Jak się dowiadujemy, wycieczka dzie! 
karzy państw nadbałtyckich została o jedć 
dzień spóźniona. Uczestnicy zjazdu przybeć 
w niedzielę 26 b. m. Komitet przyjęcia orga?! 
zuje zwiedzanie zabytków i wycieczkę do 
liczki samoczodami, które życzliwie na iten 


wojskowość odstąpiła. Na cześć gości odbędzi? 
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się raut w salonach Koła literacko-artystyczneg® 


Miasto zaś w porozuinieniu z izbą przyjmie 9 
ści obiadem w sali Strzeleckiej. Nadto poth 
mie gości obiadem syndykat dziennikarzy KFA 
kowskich. „3 
Posiedzenia komisyi budżetowej nie odbyło 54 
we środę, gdyż z powodu „przemęczenia ra 
ców miejskich zostało odroczone, Mianowicio 
wobee przeciągnięcia się dyskusyi teatralne! 
godz. 71» (członkowie komisyi badiotowaj pri” 
szli po godz. 6) uchwalono odłożyć posiedze? 
ua czwartek. 3 
Zmarł Józef Jawornicki, znany kupise, ty. rais 
miejski, zastępca dyrektora krazowekiaga 10%" 
ubezpieczeń i członek licznych susiytacyj PN 
sowyei są 
Sprzedaż cukru za Maj. Od pawielziażai ~“ 
b. m. ruzpocznie się sprzedaż sekro saóieg P7 
kupony majowe iegitymacyj ziszuwych © 17 
ści po $00 gr as osobę W cans pa Hy mz M 


1kg, 6 38 rok BD łan sa Gd: 6 enia POSTA | 


£ Nr, 139 « 
pw © 


działu cukru winni zgłosić się właściciele skle- 
pów rejonowych oraz reprerentauci konsumów 
1 zakładów zbiorowego pożycia po asygnaty 
w biurze centralnem magistrat» (pl. WW. Świę- 
dych 6, I p., oficyny; w dniach 23 1 24 b. m 
I natycomiast podjąć zsysecwana sosti, Cukier 
ga czerwiec bęazie wydawany w dniach naibiiż- 
szych, 
( Zbiórka na kolnnię iecześcza w Rahna. Tewa- 
tzystwo opieki szassalnoj wa dzicri donnsi, że 
zbiórkę na rzesz «zoloni leszniezs: dla dzień 
skrofuiicznych w Rabce w yzaczono r» 29, anie na 
43 i 24 b. m, jak to doniosła dno z pism, 
Gbiórka w tych dniach ogłoszowz nie sto? w Ża” 
mym związku z ko'ounią św. JEzcia, 
_, W sprątje zhićshi ma korej rkzańską o- 
| krzymujemy następujący komunii: Imieniem 
| m Chylińskiej, Godlewskiej, W22 Fawouskiej, 
Ostąneckiej, Leowej, Lewitowiuz rej, Kaz, Lu. 
Omjrskiej, K. Potockiej, Sędzimi” >:rej, Starzeń 
kiej, M, Wodziekiej i Zollowej - jako opieku- 
tek znanej „Kolonii Rabczańskiej pod wezwa: 
niem św, Józefa“, założonej przez śp. rektora 
Jakubowskiego, oraz imieniem Komitetu Tow, 
Dpieki szpitalnej dla dzieci, mam zaszczyt po- 
lać do wiadomości publicznej, że Towarzystwo 
Wysłało 14 bm, 100 dzieci do lecznicy w Rabce. 
Zostającej pod kierownictwem dyrektora dra 
anga, Wysyłka dzieci na drugi sezon z koń- 
tem lipca zależy w wielkiej części od wyniku 
tbiórki ma ten cel, która odhędzie się 29 bm, — 
Zbiórka, która odbywać się będzie 23 i 24 bm. 
Z inicyatywy innego komitetu, wysyłającego 
zjecj do Rabki, nie ma ze zbiórką na znaną. 
asza kolonię żadnego związku, Z wysokiem 
boważaniem Zoll, prezes Towarzystwa, 
Ognisko nauczycielskie w Krakowie prosi człcn= 
ków o zaofiarowanie umieszczenia dla uezestni- 


ów kursu kwalifikacyjnego i wydziałowego ra 
lząg 6 do 7 tygodni, tj. od 10 lipea do 20 ewen- 
Ualnie 27 sierpnia za odpowiedniem wynragro- 
zeniem. Zgłoszenia w biurze Ogniska, Kraków, 
nynek 29, II p, od 6—7 wieczorem. 

Miejsca do kąpieli na Wiśle. Magistrat ozna: 
Był następujące miejsca do kąpieli na Wiśle na 
fok 1921 a mianowicie: po prawym brzegu Wi- 
“Y w dzielnicy Dębniki: między 74 a 75 km po” 
Fyżej willi hs. Łosia; po lewym brzegu Wisły 
uj dziełniey Półwsie Ziwierzynieckie: od ulicy, 
Dojazdowej do ujścia Rudawy. W innych miej- 
"ach kąpiel jest niedozwolona. Miejsca do pla- 
Mienia koni znajdują się: Po prawym brzegu 
Wisły na Ludwinowie. Po lewym brzegu Wisły: 
[bok folwarku Norbertanek, przy ujściu Ruda- 


fist wyznaczono, zostały oznaczone tablicami 
ti awionemi nad brzegiem Wisty z odpowiedni- 
B | napisami. W miejscach tych ustanowiono 
Ty Nież namioty, służące jako bezpłatne rozbies 
ù inie, Kapiel dozwolcna jest jedynie od godzi- 
Y 6 rano do godziny 9 wieczór. Ze względu na 
 Brzypyoitość zakazuje Magistrat kąpać się bez 
| = MA 
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z POWIESC Z NIEDAWNEJ PRZESZŁOŚCI 
R Upoważnienia autorki przełożyła z angielskiego 
? Marya Kreczowska 
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(+ 7Tozumiała zanim dzień minął. Komedya 
lan *2 przerwy od rana do zmroku. Odsy” 
zy. J% tam i ówdzie; z piętra na piętro, 
Í tę pokoju do pokoju, przez korytarze i kory” 
E i znów korytarze; przez nieskończony 
ja Tynt korytarzy. Z żandarmeryi odesłano 


następnie znów do żandarmeryi. 
pokój pe za wcześnie, tam zapóźno; raz był 
: tę zeci, a ona miała czekać w czwar- 
trzyma sa czwarty, gdy powinna była za- 
>; „_© Się w trzecim. Niektórzy urzędnicy 
| bay ważną miną urządzali sobie wesołą za” 
| się A poddając ją badaniom; inni szorstko 
wiedzi Pozbywali lub rzucali krótkie odpo- 
| ue narskoj acali się obojętnie; inni otwar- 
Fini pos “li jej śmiechem w twarz, a jeszcze 
awsty dne ALA coś mamrotali i wyglądali 
| Roz : „ah Gdy nareszcie cała ta komedya 
| COncZyta się oświadczeniem: 
SJ 3 NR b przyjść jutro rano o dzie- 
ier aa z tAtYCZNIE dowlokła się do rogu 
nia 2, SUl wW szalonym wichrze czekał na 


9 Karol I uci.wycii o Bać A 
pna „dOiWycCiłą się jego ramienia 
| żotomiona i chora. zę! j 
|b, Beo ia do mieszkania i zmusił, 
| i 


żę & posiliła i położyła, Nasiępnie ią po- 
Ena, przyrzekając wrócić wcześnie rano 


7. przy placu Groble, Miejsca, w których kę. 
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ubrania kąpielowaec, Nie stosujący się do po 
wyższych przepisów, uieguąę grzywnie x: zgię- 
dni» karze aresztu. 

T wydawanie źwładente szczepienia, Wobec 
zbliżajscych się wpisów do szkół, przy Ftórych 
są wymagane świadectwa szczepienia ospy, 
miejski urząd zdrowiu podaje do wia lomyści, że 
świadectwa szezepienia wydawać mają ci leka: 
rze, którzy dzieci szczepili. 

Z Towarzystwa filozoficznego. We czwartek 23 
bm. © godz. 6 wieczór (ul. św. Anny 12) ks. dr 
Krzesiński wygłosi odczyt p. t. „Jak rozwiązać 
zagadnienie prawdy*. Wstęp dla nieczłonków 
5 Mk. dla młodzieży akad. 2 Mk. 

Występy Mlecz. Frenkla w Bagateli. Znal-”mity 
artysta zaprezentował wczoraj nową rolę z ko- 
gatego swego repertoaru a mianowicie dyr. Stric- 
se w „Porwania Sabinek“. Wyborna ła keme- 
dya z Frenklem w roli głćwrei wypełu wizy- 
stkie wieczory tygcdnia bieżącego. 

Wieczór Zbuckiago odDęlzie się w Brigiti 
w sobotę 25 bm. ¢ il viocz. Bilety sprzedanie 
kasa leatru. 

Z Teatru Powczeckacgo. Dziś „Boccacio“ Soa- 
póego. Reżyseryę prowadzi p. Lelswicz, orkie- 
strą kieruje p. Barański, Okwasi utwór panto- 
mina balciowa ukladu p. Koszutskiego. W Tro- 
lach głównyce występują pp. Feldmanowa, Ko- 
rabianka, Reiewicz-Ziemhińska, Topolska, Zima- 
jer, Kalinowski, Lelewicz, Minowicz, Ostrowski, 
Rowski i inni, w pantominie pp. Koszułscy. Mer- 
lińska, Wojnicz i inni, 

Popis uczniów dwuletniego kursu dramatyczazga 
miejskiego odbęczie się w miej. teatrze im. Słe- 
wackiego w sobotę 25 czerwca o 3 po pol, Pa 
bilety (wstęp bezpłatny) zgłaszać się mogą oso- 
by, którym los teatru i miodego pokolenia ak- 
torstwa polskiego leży na sercu, u dyrektora 
kurzu, w kancełacyi Teatru Powszechnego mię: 
dzy 11—1i przed i 5—7 po południu. Dotych- 
czasowy dwuletni kurs dramatyczny miejski 
przeradza się od września w normalna, dwulet- 
nią szkołę dramatyczną miejską. Bliższe szcze- 
góły e planie naukowym i skśadzie grona nau» 
czycielskiego podane zostaną w dniach najbliż- 
szych. Wpisy przyjmuje dyr. Wiśniowski w kan- 
celaryi Teatru Powszechnego codziennie w go- 
dzińnach przedpołudniowych. 

Wejowniczy p, Mędrączek, Jak nas dochodzą, 
skargi, w autogarażu p. Szybowicza przy ulicy 
Aryańskjej 1l. 1, tamtejszy kierownik wawszta- 
tów p. J. Mądrączek obchodzi się w sposób nje“ 
zwykle brutalny z praktykaniami, pracujący- 
mi w tem przedsiębionstwiie, Niema dnia, by 
p. Mądraczek za byle co, czesio za jakąś drobro- 
stkę umyślnie przez tego pana wyszukaną, nie 
wybił dotkliwie po twarzy któregoś z 16 prakty- 
kantów. Pewnego razu wybił jednego z uczniów 
gumą automobilową tak, że chłopcu woprzecinąat 
naskórek do krwi, Robotnika, kióiy się ujął za 
katowanym chłopcem, wydalił Mądraczek na- 


i poszedł szukać wiadomości. Żywił słabą 
nadzieję, że może dowie się prawdy przez 
protekcyę znajomych. Oliwia odrzuciła jego 
propozycyę, aby jakaś jego przyjaciółka 
przyszia do niej na noc. 

— Wolę być sama — rzekła, odwracając 
głowę do ściany. 

Gdy nazajutrz rano przyszedł do niej, je 
den rzut oka powiedział mu, jak spędziła 
noc. Oczy jej miały wyraz niepokoju, któ- 
rego się spodziewał, a który jednak nie- 
mniej go przeraził. Powiedział jej: 

-- Niewiele zebraiem wiadomości; zdoła- 
łem jednak odkryć, gdzie jest. Odwieźii go 
do twierdzy. ki 

— Do więzienia nad rzeką? Ach! 

Ręką zasłoniła oczy, drżąc. 4 

— Moja droga, cóż zależy gdzie go umie 
szczono. Jakkolwiek mu jest, on tego nie 
czuje. 

— Jesteś pan pewnym? j 

— Sądzę, że jeśli nawet jeszcze żyje, to nie 
może już być przytomny. 

Zaczęła się śmiać. 

— Zapomina pan, że jestem dozorczynią 
chorych i piękne kłamstwo nic tu nie po” 
może. On może jeszcze żyć cały tydzi:ń 
i być przytomny do ostatniej chwili. 

— Nie tam — odparł łagodnie. 

Wieczorem znów ją odprowadził do mie- 
szkania, tym razem w Śmiertelnem miicze- 
niu. Widział już zapowiedź ostatecznego wy- 
czerpania; ręce raz wraz się zaplatające 
i mgłę dokoła oczu. a był to dopiero dzień 
drugi. Siedział obok niej w sankach z za 
ciśniętemi rękami; wiedział dobrze, że ko” 
redya odsyłania jej od urzędu do urzędu 


5. 
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tychmiast z pracy. Fraktykancj tem nieludz- 
kiem postępowaniem Męydnaczka sa doprowa= 
dzeni do rozpaczy, Do zażaleń przed właściciey 
lem Mądraczck (Czech) prakiykaniów nie do- 
puszcza, zreszią ci ostatni z obawy przed zem- 
sia ze strony tego okrutnego człowiećą boją 
się użalić. Tą drogą apelujemy do własciciela 
firmy p. Szybowicza, by zechriął zająć się pod- 
niesicnymi zarzutami i poskromił wojownicze- 
go Mądraczka, któremu na kalowanie polskich 
dzieci absolutnie pozwolić nie możemy, p 

(k) Skrajna nędza pyrotechnika krakowskiego. 
Od pewnego czasu mieszkańcy Krakowa z przy- 
krością i zdumieniem obserwują na ulicach mia-. 
sta żebrzącego człowieka, który przed laty znany 
był i ceniony w Krakowie jako pyrotechnik. 
Jest on ofiarą pracy zawodowej, stracił bowiem 
wzrok skutkiem wybuchu maieryałów ekspio- 
dująrych w swej pracowni. Ostatni już jest. 
czes, avy nieszczęśliwym zajęła się gmina mia- 
sta Krakowa, udzielając mu miejsca w odpo- 
wiecnim przytułku, do czego ma prawo jako 
coner sterej, krakowskiej rodziny. 

Zo crorłu, Śmierć kap. Poznańskiego poruszyła. 
do głębi najszersze koła sportowe Krakowa. Zmarły 
byi dzieckiem Krakowa, ulubieńcem sportowej pu- 
bliezrości Lrikowskiej i sordecznym przyjacielem 
młodzieży, która nprawiała sport przez niego umi. 
łowany. Pozostał ro nim żal głęboki i szczery. By. 
wjświadczyć kochanemu Anikowi ostatnią jeszcze 
przysługę, porozumiały się pomiędzy sobą ktakoe 
wskie kluby klasy A. i postanowiły rozegrać za» 
wody footbalowa pomiędzy sobą, z których cały 
szysty dochód zostanie przesłanym rodzinie Š. p. 
Pozraćskiigo. Zawody odbędą się w sobolę 26' 
bm, na boisku K. S. „Cracovii“ w następującym 
porządku” o godz. 4'45 Cracovia—Makkabi, o go- 
dzinia 6'30 Wisła — Jutrzenka, Bilety w przedsprze- 
daży nabyć można w firmach: Weissman, ul. Szee 
wska i Statler, ul. Starowiślna 16. 

(ko Bprzedaź biblioteki prof, M. Straszewskiego. 
Jak się dowiadujemy w tych dniach przybył do 
Krakowa prof. Gielecki z uniwersytetu lubelskiego, 
celem zakupienia dla tamiejszego uniwersytetu bi- 
blioteki po profesorze Maurycym Straszewskim. 

(z) Pogrzeby radców miejskich. Z powodu śmier- 
ci ś. p. Henryka Szarskiego i Juliana Maciołow.: 
skiego długoletnich radców miejskich, prezydent 
miasta zaprosił Radę miejską dó wzięcia udziału 
w pogrzebach. Pogrzeb ś. p. Maciołowskiego od- 
będzie się dziś o godz. 10 rano z kościoła Feli- 
cyanek przy ul. Smoleńsk, zaś Szarskiego o 8 po-. 
poł. z Szarej kamienicy w Rynku gł. Zamiast 
wieńców na trumny prezydyum miasta złożyło 
2000 mk na kolonie dzieci nauczycieli szkół po. 
wszechnych, oraz 2000 mk na dzieci pod opieką 
K. B. K. Í 

(k) Zemsta na tle politycznem Wezorai areszto- 
wano Teotia Kozacza l. 47, cieślę, ktory miotaienn 
wybił duzą szybę wystawowy w ssiepie Drobnera’ 
przy piacu Szczepańskim 3. Atesztowony Kozacz 
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może trwać tydzień i dłużej. Co de niej, to 
do końca życia piekło zachowa dla niej wy- 
gląd labiryntu białych korytarzy, fałszy” 
wych informacyj i uśmiechniętych twarzy. 

-—— Jutro rano — rzucił jej urzędnik o przy” 
milającej twarzy, gdy wychodziia z rozsze” 
rzonemmi, nieprzytomnemi oczami. 

Karol pożegnał ją przed bramą domu, 
w którym mieszkała. 

— Idź się pani położyć — rzekł. — Może 
mnie się uda coś wydobyć wieczorem. Przyj 
dę tu później. 

Jego bezowocne poszukiwania trwały: 
kilka godzin. Wróciwszy do jej mieszkania 
późno w nocy, silny mężczyzna przystanął 
w połowie schodów i oparł się o poręcz, czu- 
jąc zawrót głowy z przemęczenia. Był tak 
znużony, że przez chwilę zbrakło mu odwagi. 
do powiedzenia jej, że żadnych jeszcze nie 
ma wiadomości. Stać się jednak musi; ina. 
czej będzie czuwała całą noc į czekała jego 
przyjścia. Dwa, czy trzy razy potknął się na 
schodach, tak mu się nogi plątaży, wreszcie. 
stanął w sieni i oparł się, by opanować drże- 
nie. 

— Pani niema — rzekła mu zaspana słu” 
żąca. — Nie wróciła do domu, odkąd z pa: 
nem wyszła rano. 

Karol napowrót zszedł ze schodów, 
progu zatrzymał się chwilę, by skupić myś 
Możliwe, że ona sama została uwžọziona 
w chwili, gdy wchodziia do domu; rychlo 
jednak odrzucił tę myśi, jako niepodobień:. 
stwo. Najpewniej błaka się po ulicach. Jesti 
tak, to niewatpliwie napotka ja w pobliżu 
twierdzy. ” 


„(Ciąg daiszy nastąpi}: 
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tłumaczył się, że wybił szybę dlatego, że Drobner 
gzkodził przyłaczeniu Górnego Slaska do Polski 
przez namawianie górników za Niemcami, 


(k) Taina fabryka tytoniu. Urząd walki z lichwą, 
wykrył w Krakowie tajną fabcykę papierosów, 


która znajdowała się przy ul. Berka Joselowicza 
16 w mieszkaniu Szachny Hamburgera. Podczas 
rewizyi znaleziono znaczną ilość tytoniu i papie- 
rosów, oraz etykiety, których Hamburger używał 
do opakowywania tytoniu. 

(k) Wykrycie sprawców włamania do kina „War- 
szawa*, Przed kiiku dniami, jak już donosiliśmy, 
włamano się do kino „Warszawa* przy ul. Stra- 
dom, gdzie skradziono kosztowne aparaty do wy- 
świetlania filmów, wartości około 600.000 mk. 
Pod zarzutem tej kradzieży aresztowano wczoraj 
24 letniego handlarza koni Leona Heima. Aparaty 
skradzione znaleziono w mieszkaniu Salomona 
Metzgera l. 42 handlarza owoców, którego również 
aresztowano. 

(k) Spłoszeni włamywacze. Wczoraj przedpołu” 
dniem włamał 'się Aleksander Jankowski 25, ro- 
dem z Warszawy, w towarzystwie spólnika do 
mieszkania p. Teresy Wojewodowej przy ul. To- 
polowej 24. Gdy opcyszki przygotowali sobie do 
wyniesienia opakowany tobół z bielizną i garde- 
robą, nadeszła p. Wojewodowa, złodzieje porzucili 
skradzione rzeczy i wybiegli na ulicę. Na alarm 
p. Wojewodowej domownicy puścili się za złodzie- 
jami w pogoń, przyczem jeden z lokatorów na 
rowerze dopędził Jankowsk ego koło ogrodu bota- 
nicznego i oddał złodziejaszka w ręce policyi, 
drugi opryszek zbiegł. 

, (k) Aresztowanie przemytnika złota i Srebra. 
Policya krakowska aresztowała Karola Zuckera 
z Czerniowiec, przemytnika złota i waluty, mie- 
szkającego w Cieszynie po stronie czeskiej. Zucker 
legitymował się przepustkami i paszportami ró- 
żnych państw, a więc austryackiego, czeskiego 
i rumuńskiego. Zucker pozostawał w styczności 
= przemytnikami pieniędzy w Polsce i ułatwiał 
im wywóz ziota i srebra. 

| Kradzież garderoby. Za kradzież garderoby i bie- 
lizny, oraz gotówki łącznej wartości 20.000 mk, 
ma szkodę p. Andrzeja Mądrzyka, architekta, ul. 
Szlak 19, aresztowano jego siużącą Gizelę Kiako- 
wską 24. 
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A 
= Raktoremm uniwersytetu we Lwowie na rok 
1921/22, wybrano dr Jana Kasprowicza, prof. po- 
równawczej historyi i literatury. 

W sprawie sprzeniewierzenia w ministerstwie 

jny, o którem onegdaj doniesl:smy, biuro pras 
sowe tegoż ministersuwa wyjasuja, że uaduży- 
cia wykryte zostały w urzędzie guspodatczym 
na Powązkach, a suma przez pow. Wereszczyń” 
skiego zdefraudowana wynosi kilkaset tysięcy 
marek. Rewizya nie zostąła jeszcze w zupełno- 
'ści ukończona, Posuwa się ona w bardzo energi- 
cznem tempie naprzód, iezudtat zaś rewizyi bę” 
"dzie podany do wiadomości publicznej. Władze 
«wojskowe są na tropie zbiegłego sprawcy. W 
związku z ucieczką por, Wereszczyńskiego are- 
sztował prokurator wojskowy rachmistrza Ca- 
meau, plut, Oppla i klucznika Rygałę, jako po- 
dejrzanych o ułatwienie ucieczki por. Weresz- 
czyńskiemu, Współpodejrzaną w tej Sprawie 
niejaką Łabieńską oddano prokuratorowi cy- 
"wilnemu. 

Jak p. Gałecki podróżuje. Dnia 21 czerwca po- 
ciągiem pospiesznym Nr. 1, osobnym wozem 
salonowym jechał generalny delegat rządu p. Ga- 
łecki. W Tarnowie p. Gałecki posłał swego słu- 
żącego do urzędnika ruchu, by włączono jego 
wagon do środka pociągu, gdyż na końcu bar- 
dzo się tłucze. Skutkiem grymasów p. Gałe- 
ckiego, pociąg się poważnie spóźnił. 

Zgromadzenie ludowe w Tarnowie odbędzie się 
w niedzielę 26 czerwca o godz. 11 przedpołud= 
niem w sali Domu robotniczego. Referować bę: 
dzie tow. poseł Niedziaikowski na temat sytua- 


aw 


cyi politycznej w państwie. Popołudniu o godz,“ 
4 odbędzie się konterencya z mężami zaufania, ; 


a wieczorem O godz. 6 posiedzenie komitetu 


PPS. Towarzysze zechcą wziąć udział w posie-$. 


dzeniach. Za komitet PPS Qwszański. 

" referatu prasowego giówiej komendy poli- 
cyi w Warszawie otrzymujemy poniższe wyja- 
śnienie: Z powodu notatki p. t.: „Nadsyłanie 
agentów policyjnych na zgromadzenia zawodwe 
we“, referat prasowy gł. komendy poł. państw, 
zawiadamia, że kierując sie uwagami powyż- 
szego artykułu gł. komendant pol. państw, w 
rozkazie swoim polecił ponownie organom poli- 
cyi ścisłe przestrzeganie odpowiednich zarządzeń 
mormujących stosunek policyi pań:iwowej do 

 peromadzeń zawodowych, zebrań i wieców. , 
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(Telefonem od korespondenta „Naprzodu”). 
' Warszawa, 22 czerwca. ' 
S-cesya z NZL liczy 19 posłów. Z tego 17 
z Dubanowiczem utworzy osobny klub, zaś 2 
będz'e „dzikimi“. Jako kandydatów na ministra 
spraw wewnętrznych wymieniają wiceministra 
Kuczyńskiego i wojewodę łódzkiego Kamińskiego. 
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Zespół stronnictw centrowych 


Kluby PSL, NZL, pracy konstytucyjnej i mie- 
szczański uchwaliły utworzyć „zespół stronnictw 
centrowych* dia zapewnienia normalnego biegu: 
pracom sejmu i rządu. Komisya parlamentarna | 
„zespołu* poczyni kroki ceiem rozszerzenia ze-; 
społu na inne kluby. Cnodzi przedewszystkiem | 
o pozyskanie Narod. Partyi Robotniczej, 


Sprawa polsko-gdańska przed Ligą narodów. 


(Telefonem od korespondenta „Naprzodu”) 
Warszawa, 22 czerwca. 

Z Berlina donoszą: Przedmiotem obrad Rady 
Łigi narodów była sprawa zrealizowania kon- 
wencyi polskogdańskiej, zawartej w Paryżu 
9 października 1920. Polskę reprezentował prot. 
Askenazy, Gdańsk prezydent senatu Sahm; o- 
beecny był też wysoki komisarz ententy Haking, 
W rozmowie z dziennikarzami Sahm oświadczył, 
że Haking na posiedzeniu przedstawił szereg 
sprawozdań o gospodurczem położeniu Gdańska. 
Następnie Haking podkreślił, że Polska i Gdańsk 
mają dążenie do jak najszybszego urzeczywi- 
stnienia konwencyi. Kilku członków Rady Ligi, 
w szczególności delegat angielski Fisher, wyra- 
zili zgodę na wnioski Hakinga i zwrócili się do 
obu stron, aby Polska i Gdańsk bezpośrednio po- 
rozumiały się. Zarówno prof. Askenazy jak 
i Sahm uznali to stanowisko za racyonaine. Obaj 
delegaci porozumieli się i ustalili termin, w któ- 
rym układy mają być zakończone. Prof, Aske- 
nazy zaproponował jako ostateczny termin 31 


Objęcie urzędowania 
przez p. Skirmunta 


Warszawa, (Tel. wł. „Naprzodu*). Minister 
spraw zagranicznych Skirmunt wziął dziś udział 
w posiedzeniu Rady ministrów, następnie przed- 
stawił się Naczelnikowi państwa. W minister- 
stwie spraw zagranicznych powitał ministra wi- 
ceminister Dąbski i przedstawił mu wyższych 
urzędników. 


Zmiana ministra aprowizacyi 


Warszawa. (PAT). „Monitor Polski* z 22 b. m, 
zamieszcza dekrety Naczelnika państwa w spra- 
wie zwolnienia z urzędu dotychczasowego mi- 
nistra aprowizacyi p. Jana Michalskiego i poru- 
czenia wiceayrektorowi zaopatrywania praco- 
wników państwowych Janowi Stoińskiemu tym- 
czasowego kierownictwa ministerstwa aprowi- 
zacyi. 


Litwinio rokowaniach zPolską 


Warszawa. (Tel. wł. „Naprzodu“). Z Brukseli 
donoszą: Członek delegacyi litewskiej w wy- 
wiadzie z dziennikarzami wypowiedziat się prze- 
ciw dwukantonowości na Litwie. Projekt Hy- 
mansa delegat nazywa zwycięstwem polityki 
polskiej. 


e rr “ U . 8 
Przyjaźń litewsxo-niemiecka 
Warszawa. (Tel. wi. „Naprzodu*). Rząd litew- 
ski buduje w Kownie stacyę teiegrafu iskrowego 
o sile 2000 kilometrów. Organizacyę i budowę 
stacyi powierzono Niemcom. 


Konierencya w Portorose 


Warszawa. (Tel. wł. „Naprzodu*). W ponie- 
działek wyjeżdża do Portorose na konferencyę 
_ państw sukcesyjnych po b. Austryi jaxo dele- 
* gat polski p. Okęcki. Przydzieleni mu rzeczo- 
znawcy wyjadą później. Konforencya rozpocznie 
, "się 2 lipca. 


Ograniczenie sprzedaży alkoholu 


Warszawa (PAT) Komisye skaroowo-budżetowa, 
przemysłowo:bandlowa i zdrowia publicznego na 
wspólnem posieuzeniu kontynuowały drugie czy- 
tanie projektu ustawy o ograniczeniu sprzedaży 
napojów alkoholowych. Do artykułu 7 uchwalono, że 
sprzedaż alkobolu ma być zakazana dla osóu do lat 21 
zamiast, jak dotąd, uo lat 18. W artykuie 8 do- 
dano siłowa: odpowiedzialnosć za pizesruczenie 

„ przepisów ninie szej ustawy gaśnie po upływ.e 5 
€lat od dnia popeinienia tego p.zewtoczenia, 


lipca, a o ileby w tym terminie „porozumienia 
nie osiągnięto, wówczas poweźmie inicyatywę 
Haking. 

Rada Ligi narodów propozycye te przyjęła 
przychylnie. 


(PAT) Warszawa, 22 czerwca. 

Przewodniczący rokowań polsko-gdańskich ze 
sirony gdańskiej senator Jewelowski przybył do 
Warszawy celem wznowieuia pertraktacyi. Je- 
welowski i zastępca przewodniczącego rokowań 
polsko-gdańskich ze strony polskiej dr Prądzyń- 
ski omawiali całokształt kwestyj, dotyczących 
rokowań i osiągnęli porozumienie zupełne co do 
dalszego postępowania. Rokowania rozpoczęte 
we wtorek w Warszawie toczyć się będą w dał- 
szym ciągu w Gdańsku w niektórych komie 
syach w tym tygoaniu, a w innych w przye 
sziym tygodniu. Przewodniczący rokowań wy- 
raził przekonanie, że rokowania ukończone zo" 
staną do 15 lipca i że kwestye sporne rozstrzy» 
gnięte zostaną w drodze kompromisu, zgodnie: 
z ustalonemi już poprzednio zmianami. 
i 


Ustawodawstwo społeczne 


« Warszawa (PAT) Komisya ochrony pracy przy- 
jęła projekt ustawy w przedmiocie dodatków dro- 
żyźnianych do rent wypadkowych w byłej dziel- 
nicy pruskiej, w trzeciem czytaniu. Projekt usta“ 
wy o wypoczynku wakacyjnym postanowiono zgło” 
sić na plenum sejmu jako wniosek nagły. 


Rozszerzenie powinności wojskowej 
w Galicyi wschodniej 


Warszawa. (PAT). Biuro prasowe ministerstwa 
spraw wojskowych komunikuje następujące roz- 
porządzenie ministra Sosnkowskiego: We wschod- 
niej Maiopolsce nie są dotychczas objęte pobo- 
rem osoby narodowości ruskiej, niemieckiej, 
oraz żydowskiej. 

Religia powyżej określonych osób nie odgrywa 
żadnej roli przy stosowaniu ulg wojskowych, 
w szczególności obojętną jest rzeczą, czy daná 
osoba jest wyznania grecko- katolickiego względnie 
czy przeszia na wyznanie grecko-katolickie, zmia” 
na wyznania nie może przeto pociągać za sobą 
ulg i wyiątków przy poborze i odbywaniu powin; 
ności wo skowej. 


komisye sejmowe 


(PAT). Warszawa, 22 czerwca, 

Komisya komunikacyjna postanowiła przekazać 
rządowi materyał zebrany przez Towarzystw. 
„Czerwonego Krzyża“ w sprawie nałożenia poda: 
tku na bilety i fracnty na rzecz tej instytucyi 
Następnie odbyło się drugie czytanie projektu 
ustawy o rozbudowie sieci normałno-torowej kolei 
żelaznych. 

Komisya prawnicza w sprawie moratoryum dla 
wierzytelności hipotecznych postanowiła wysłuchać 
opinii rządu, właścicieli nieruchomości, stowarzy 
szeń, właścicieli sum hipotecznych oraz Izb adwo' 
kackich i notaryalnych. Co do przejęcia na rzecj 
skarbu majątków pozostałych po dawnej Austryjj 
byłego domu panującego austro - węgierskiegó| 
i czionków tego domu, komisya przepiowadziłć 
obszerną dyskusyę 1 postanowiła zażądać wyja! 
śnień ze strony ministerstwa rolnictwa i minister 
stwa spraw zagranicznych. 

Komisya Skarbowo-dudżełowa obradowała na 
projektem ustawy o rozbuuowie miast. W dysku 
syi stwierdzono, że rząd nie będzie dawał gwa 
rancyi dla obhgacyi miejskich wypuszczonych m 
budowę domów. 

Komisya rolna postanowiła traktować spraw 
osadniciwa beztolnych na kresach łącznie ze spra 
wą osadnictwa wojskowego, Następnie komisy 
ukończyła dyskusyę nad sprawozdaniem ministe 
ronietwa w sprawie rozdziału subwencyi na cel 
ro.nicze. ” 
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Sprawa Górnego Sląska 


-_ Piesłuszne żale niemieckie 

„ Warszawa. (Tel. wł. „Naprzodu*). Prasa nic- 
miecka zarzuciła powstańcom polskim, że źle 
obchodzą się z jeńcami niemieckimi. Dla zba- 
dania tych zarzutów wysłał niemiecki „Czer. 
wony Krzyż" delegacye na Górny Sląsk, które 
zwiedziły obozy jeńców i stwierdziły, że poło- 
żenie jeńców jest na ogół zadłynlające i że woz 
bec tego zarzuty są kłamliwe, 

s E x 


Prożest socyalistów przeciw okrucisństwom 
niemieckim 

Bytom. (PAT) „Freies Wort” donosi, że par- 
tye socyalistyczne w Chociebożu i Brande- 
burgu przeprowadziły 24-godzinny strejk prote- 
tacyjny przeciwko zngoaniu się memieczich poli- 
cyantów nad polskimi jeńcami w obozie w Gho- 
ciebożu. Partye zgłosiły wspólną rezolucyę, 
w której oznajmiają, że robotnicy niemieccy nie 


„sołidaryzują się zokrucieństwami i nieludzkism 


obchodzeniem się, jakiego dopuszeza się policya 
„i warty obozów nad jeńeami polskimi. 


Przedłużenie subskrypcji. 1 REPERTUAR, 


s r 4 
na pożyczkę państwową 
„Warszawa (PAT) Urząd pożyczek państwowych 
podaje do wiadomości, że zapisy na 57/, długo- 
terminową pożyczkę państwową z 1920 r. zostały 

przedłużone do 31 lipca r. b. £ 


„ Walka między faszystami 
a socyalistami w parlamencie wiaskim 


Rzym (PAT) Dzienniki donoszą, że w czasie 
walk między faszystami a socyalistami w Izbie 
minister pracy Labriola stanął po stronie socyali- 
stów. Prezydent ministrów Giolitti zażądał od La- 
brioli zachowania neutralności, poczem Labriola 
opuścił salę. Wedle zdania dzienników minister 
pracy z powodu wypadków w lzbie podał się do 
dymisyi. 


Zażegnanie wielkiego strejku 
„ Londyn (PAT) Komitet wykonawczy robotników 
przemysłu bawełnianego wystosował odezwę do 
robotników, w której wzywa do przyjęcia propo. 
zycyi pracodaweów. Oczękują, że praca będzie na- 
tychmiast podjętą, 
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„Stowarzyszenia | zgromadzenia 


~ Wydział Rady robotniczej odbędzie posiedzenie 
w piątek dnia 24-go czerwca o gedz. 7 wieczór 
w sekretaryacię Rady robotniczej, ul. Dunajewskie. 
go 5, II p. 

Zebranie Rady Nadzordzej zw. robot, spółdzielni 
„Proletaryat* odbędzie się w sobotę 25 bm. o go- 
dzinie 1 w poł. Przedmiotem obrad: Sprawa Zja- 
zdu w Warszawie, gr Bobrowski. 

Walne zebrania członków krakowskiego oddziału 
Okręgowego Polskiego Towarzystwa „Czerwonego 

fłyża*, odbędzie się dnia 27 czerwca o godz. 6 
Dopoł. w sali Rady powiatowej (ul. Pijarska 1) 
Z następującym porządkiem dziennym: 1) Spra- 
Wozdanie Zarządu za rok 1920. 2) Sprawozdanie 
z „Tygodnia Czerwonego Krzyża”. 3) Wybory Za- 
rządu. 4) Wnioski, 

Baczność maszyniści i palacze! W niedzielę 26 
Szerwca odbędzie się odczyt techniczny inż. Ga* 
wrona. Po odczycie dyskusya na temat zawodowy. 
Odczyt odbędzie się w Domu robotniczym, plac 
Serkowskiego 11 w Podgórzu. Początek o godz, 
0 przedpoł. Jackowski, 

Towarzystwo Domu rokotyłczego w Podgółzu 
urządzą w niedzielę, dnia 3 lipca br, w parku 
miejskim na Krzemionkach doroczny festyn lu: 
dowy. Przygrywać będzie orkiestra 8 pułku u- 
łanów, Na program złożą się: produkcye pod- 
Bówskjego chóru robotniczego, tańce, tombola, 
Koło szczęścia, studnia obfitości, grota cząro- 
“pejska oraż wiele jnnych miłych niespodzia, 
2 i wesołych kawałów. Początek o godzinie 
„ Popołudniu, Wstęp dla. dorosłych 49 Mk, Dzie- 

lat 5 w, towarzystwie rodziców mają 
wstep wolny, ponad 5—10 lat 10 Mk, Dochód 
Przezmaczony, na budowę Domu robotniczego, 
A "to miejscowe Z. Z, K, w Trzebini zwołują 

a dzień 27 czerwca walne zgromadzenie na 
a wieczorem, W razie nieobecności prze- 
A m ilości członków, walne jzgromadzenie 
tbl U e się o godzinie 7 bez względu na ilość 

onków, Porządek dzienny obejmuje: 1) Spra:- 
Wozdanie zą rok bieżący. 2) Wybór nowego za: 
>> %) Wybór dwóch delegatów, na walny 
wd do Warszawy. Zarząd, 
<A zie partyjne dla organizacyi partyjnych 
częj, 7 Molga w sekretaryacje „Rady, Bobotni- 


mogga 


m. „p Teatr Im. Jul Słowackiego 
Czwartek: „Lady Frederic", -/ 
Piątek: „Eros į Peyche", $ 
Teatr Bagatela” 
Czwartek: „Porwanie Sabinek 
Figtek: „Porwauie Sabinek“, ~ 
Sobota: „Porwanie Sabinek“, Saaie A De 
Niedziela: Popołudniu „Pan Gelihąh* — wie” 
czorem „Porwanie Sabinek“, ra, - i 
Teatr powszechny 
Czwartek: „Boeeacio™ 
Piątek: „Boccacio, 
Sobota: „Boccacio"”, A 
Niedziela popol: „Królowa Przedmieścią”; — 
wieczorem: „kozwiedźmy się“, 
Gperetka w Nowoścjach 
Czwartek: „Wróg kobiet, 5 
Piątek: „Wróg kobiet”. m 
Keollecinm wykladów naukowych (Rynek główny 
hinia A—B t, 39 i 
Piątek: ka. prof, Fel, Hortyaski: „Konwersato-® 
rywm z tearyi Eiasteira”, 


am | mm - 


Kabaret w sOärodzenin“ (uł, Słąrykowyska 30) 
Zupełnie nawy program. Jotiy doskonały imitatar 
głosów zwierząt i jego żona gwiazda kinowa we 
włastym progiemie choreografieznym, oraz wystep 
pierwszorzędnych artystów. Początek o godzinie 

11 i pół wieczór, 


+ a A 2 M WPOYA NAME = A 


SOA rana A KE M rz PETA 
. =r wom 


Przegiąć gospodarczy 
7%, - -=|+--— > 
Kraków, 22 czerwca. 

Z giełdy krakowskiej. Transakcye na wezoraj- 
szej giełdzie były słabe, Akcye P. T. H. i „Pol. 
ski Glob“ spadły znacznie, reszta uirzymała się 
na tej wysokości co poprzednich dni. Urzędowo 
nie notowano walut i dewiz, ze względu na 
znaczny spadek marki polskiej. Prywatnia „no- 
towano* 1560 Mk 1 dolar, 23 Mk marka nie- 
miecka, 22:30 Mk korona czeska. 

Wisdaeński jarmark międzynarodawy. W ezasie 
od 11 do 17 września odbędzie się w Wiedniu 
pierwszy międzynarodowy jarmark. Czas zgła: 
szania dla wystawców upływa z dniem 1 lipea. 
Interesowani mogą przeglądać prospekt w Izbie 
handłowej w Krakowie w godzinach urzędowych, 

Zmiesienie zakazu wywozu bydła z Rumunii, 
Biuro prasowe ministerstwa przemysłu i han» 
dlu podaje do wiadomości sfer rolniczych i 
przemysłtowochamilowych, że tw myśl domiesie: 
nia konsulatu Rzeczypospolitej polskiej w Ga- 
lacu, rząd rumuński zniósł zakaz eksportu by- 
dla z Rumunii, 

Jarmark fiński, Ministerstwo przemysłu i 
hamdlu podaje do wiadomości, iż zgodmie z ra» 
portem poselstwa polskiego w  Helsingforsie, 
fiński jarmark od 28 czerwca do 7 lipca resar- 
wiuje bezpłatny: odział reklamowych prospektów 
zagranicznych jarmarków. Niemcy, Anglia È 
Belgia biorą udział. Prospekty można przesyiać 
Pod adresem Su Men Messut Helsinke, 4 gi 
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Polskie fabryki maszyn i wagonów 
L. Zieleniewski w Krakowie, Lwowie 
i Sanoku S. A. 

Dnia 20 b. m. odbylo się posiedzenie Aädy 7a. 
wiadowczej „Polskich Fabryk Maszyn i Wagoz 
nów L, Zieleniewski w Krakowie, Lwowie i Sa- 
noku S. A“, które zagaił Dyrektor Polskiego 
Banku Przemysłowego, Dr. Marcin ~zarski, 
składając hołd pamięci i zasdugom zmarłego 


"Leona Zieleniewskiego, seniora i długoletniego 


Prezesa Rady Zawiadowczej, — Nastepnie Ra- 


Aa 


AEI TE AE ATRE Aann A a 


„da wybrała jednogłośnie Prezesem swoim Dra 
Mareina Szarskiezo i kooptowala do swego gro” 


ma syna zmarłego, p. Mieczysława  Żiełeniew*: 
skiego, kapitana wojsk polskich. 
Po wysluchaniu Sprawozdania Naczelnego, 


byratutora, inż. A. Lewańskiego, klóry wskazał 
mg stały, pomyślny rozwój przedsiębiorstwa, Ue. 
chwalono przedłożyć Walnemu Zgromadzeniu 
akejenaryuszów, (które bodzio zwolahe ma 
dzień 18 lipca b. r.) wniosek o wypłatę dywiderńe 
dy za rok ubiegły, obejmujący tylko trzy kwar- 
tały ay wysokości W procen ‘t. 

Ze sprawozdania Naczelnego Dyrekiora oka- 
nuje się, ġe produkcya wszystkich zakładów Sw. 
ubiegiym roku administracyjnym, t. j. od 1 styż 
comia de 30 września 1920 wzmogła się znacznie, 
u W Sanoku, na skutek dokonanych ulepszeń: 
ulta się zapewne niebawem osięgnąć znaczmą, 
wydajność pracy. — Niemniej bezwzględnie ko” 
'mieczną jest budowa nowej fabryki wagonów, 
pod którą kamień węgielny położony będzie z 
początkiem sierpnia b. r. na gruntach w Olszy; 
ped Krakowem. Zarazem projektowana jest bu 
dowa domów robotniczych. i 

Z bilansu przedłożyć się mającego Walnemu : 
Zgromadzeniu do zatwierdzenia podajemy nie, 
które eyfry, świadczące dobitnie o stałym rom! 
woju i silnych podsrawach tej pierwszej w Pele | 
ste fabryki, I tak przy kapitale akcyjnymi 
5,500.000 Mp, funduszach rezerwowych 1,408.000 ' 
'Mp. i po uskatecznieniu ogólnych odpisów w sue: 
"mie 1,881.000 Mp. czysty zysk zą trzy kwartały. 
„wrnosi 5,099,006 Mp. Zaznaczyć należy, że war 


"łość wszystkich urządzeń fabrycznych wraz Z: 


gruntami j budynkami wszystiich trzech fabryk | 
w Krakowie, Lwowie i Sanoku wpiesgo dą bie! 
lansu kwotą 1,326,(60 Mp. 
Mta = BOO waż 
Kursy giełdowe 
Bields krakowska z 22 czerwca 


=" wow 
Watufa matko WA 
uiuia ai 
Walntiy I dewizy. my | Sr 
Dolary Stanów Zjednoczonych, ~i 
Franki francuskió . e a . a 
Ę szwajearskio . 
Fasty szteriingi 
Marki niemieckie | T 
Koromy nustryackie . . . . . - 
= cztzka-stowackie . 


pea 


PETE am —2 
Wsu mokora l 


Axecye bakarne. 
Bani: Przemysłowy -—:V em. . 
. s wem" zz 
Bank Hipoieczny - . . 


i 
s" 

j äv 
l 

i 


I 
mar] Irasrńxeva 
< 2 Pa WG 
Fa 
I 
I 
| j 
i 


Bank Masopolski . . . a” E Gór Í | 
Ziemski Bank Kredyławy. . > TO = i 
Toewszechny Bank Kredytowy . — 
Bankr Kredyt. w Warszawie . . . Zz 
Bank Zwizzica Sp. Łarobk. każ: 
Akeyr iow. kand, I przest. —_ —żdll 
» Th lemlem . .„. 1000:-— 1052-1159 
+ a E E | e= 975—035 | 
sigeg". . |. « « A 5 A 2 t 
„Połski Glob" a «4 « a - « - | W | 
Żegluga Falska M Ln eoe edh BTh ~ s 
Zieleniewski LET e e -. . 1 aa Tee | EBUU— T280 | 
Waran Parowozy =" em. 1900 — | Z0DU— ł 
„lamieszo | we. „abo LaJE M 5090— | 0100 — | 
„Trzebinla” =li em. . „ » . . || SIA | 360 - 
s IV em. awa . a || 3200: | S4uy — f 
Automotor, a...se eo A 230'e } 500 — 
eae E a E T | 7006 | F50 — 
SIERSZ W a POW F go Ś8UU:— | vtr — 6000—5800 
'tepege w , + 2 s 6 61 0 ij] IB0d= | SÓW BLO: — | 
Polska Kafta MIU em. . . a . a | APOO | 2300 — 1050—2225 i 
Miestrownia w Sierszy —llł. a . 2100—- | 2300:— 2100—20) ; 
Okos a + Was ei a ae 0. AON 
Pezet. so. » -T JEWEL 1005— | 1100) = i 
Muszcza Trzebinia « « « + * || 2600— | 280: — DO? — | 
RfakDS"—: E i| 5400 | B609: (| 
Porcelana Ćmielów . . aas || 3909— | 5000— | i 


zakłady 8300- 8100. > w i 

Wiodbń, 23 czerwca. (PAT). Zamknięcie gieidy. Renta, 
majowa 108'—, Austryacka renta koron. 108—, Renta lu- 
towa 10%—, Węg. renta koron. 305'—, Losy tureckie. 
3778, Anglobańk 1740, Bankverein 1316, Bodenkredit 2665, 
Austr. Zakład kredytowy 1586, Bank depozytowy 468, 
Landerbank 2570, Merkury 108D, Unionbank 1200, Bank, 
ebrotowy 3890, Berg und Hütten 11.650, Praskie Tow. 
przemysłu żelaznego 12.000, Skoda 4250, Tanto 27.400, 
Galicyjskie Karpaty 16.000, Galicya 39.250, Schodnies 
18.000, Siersza 3250. : 

Zurych, 23 czerwca (PAT). Początk kursa dewiz: Ber- 
lin 842'/e, Nowy Jork 592, Medyolan 2980, Praga S*18, 
Budapeszt 24214, Zagrzeb 4—, Bukareszt 0'80, Wazszawa 
0:40, Wiedeń 1'15, austrysckie staro 0'90. R 


Dozowanie „Kada 


PLS 


„W kwestyl komety Winneckiego 


s W maju r. b. obserwątoryum krakowskie wy 
jaśniało w komunikacie prasowym ztaczenie 
wiadomości dziennikarskich o mającem nasta- 
pić spotkaniu ziemi z kometą Winnockego. — 
Niektórzy astronomowie spodziewali się wów- 
czas, że w dniu 25 czerwca ziemia znajdzie się 
na torze komety, coby spowcdowało ukazanie 
się w wielkiej ilości gwiazd spadających. Ob- 
serwiaicye. komety, dokonane w maju i czerwcu, 
wykazały, że ówczesna znajomość toru komety 
była mało dokładna. W obserwatotyum krakow- 
skiem obliczono wlaśnie orbitę, komety Winmes 
«kego na podstawie jej dostrzeżeń, poczynio- 
mych w Greenwich 16 kwietnia, w Warszawie 
przez dr. Kępińskiego 14 maja, i w Krakowie, 
przez prof, Banachiewicza 8 czerwca i otrzyma- 
no następujące wyniki co do kwestyi interesu: 
jących iszersze koła: Popierwsze w miejscu naj- 
większego zbliżenia się torów ziemia znajdzie 
się o 5 dni później, niż przypuszczano, a więc 
dopiero 30 iczerwica, Podrugie, tory nawet w 
najbliższych miejscach są dość dalekie od sie- 
bie, a mianowicie o 4 i pół railiona kilometrów, 
czyli o 15 razy wziętą odległość ziemi od księ- 
życa, Ta druga okoliczność, jeżeli nie wykluczą, 
ta ogromnie zmniejsza prawdopodobieństwo 
wystąpienia malowniczego deszczu gwiazd spa- 
dających, powstającego przy spotykaniu się zie- 
mi z cząsteczkami komet, Że jednak komety 
'rozpraszaja swą materyę na bardzo rozległej 
przestrzeni, przeto jest możliwe, żeku końcowi 
miesiąca widzieć będziemy wiącej gwiazd spada- 
jacych, niż zwykle, ale różnica będzie zapewne 
niewielką. Sam gość niebieski w dniu 30 czer- 
wea będzie od nas odległy o 30 milionów kilo- 
metrów j w naszych szerokościach geograficz- 
mych wogóle już widoczny nie będzie. Oblicze- 
nie toru komaty nastręczało wyjatkowe trudno- 
śej matematyczne, skutkiem czego, jak również 
z powodu niedostatecznego personalu obserwa- 
toryum nie udało się wcześniej dokonać rachun- 
ku naukowego i zaspokoić cjskąryości naszego 
społeczeństwa, GDY Ram2 Ga 

ko "4309 — 


Wat, wane" 6 


Panny 
! piszącej na maszynię ze zna- 
jomością języka niemieckiego 


Majstra ceglargkiego 


znającego się na wykładaniu 
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1 Da moich Prjadół a Zwolenników „Pobnóki 


NAPRZÓD 


“Przegląd społeczny | 


W sprawie 100-uiGcemiowej podwyżki cen 
pokcjów w hotelach krakowskich otrzymujemy 
ze Związku pracowników hotelowych następu- 
jące pismo: Stuproceniowa podwyżką con w ho- 
telach krakcwskich zostałą szybko przez magi- 
strąt hoteląrzom zatwierdzona, Ponieważ szer- 
szy ogół społeczeństwa sadzić może, że podwyż” 
ka, 100-procentową spowodowaną zostałą strej- 
kiem pracowników hotelowych, Związek tychże 
uważa za konieczne podąć do publicznej wia- 
domości następujące takty: Pracownicy hotelo- 
wi zmuszeni byli pracować w nadmiernie cięż” 
żkich warunkach, pobierając place od 200 do 
400 marek, prócz „napiwków“, które jednak 
zmniejszyły się bardzo, sdy magistrat wydał 
cennik pokoj z obsługą. Służbą widząc, jak wła- 
ściciele kosztem tak puacowników, jak į gości 
zbierają Świetne zyski, podnieśli żadanie uregu- 
lowamia stosunków piacy i płacy, tembardziej, 
że hotelarze zą obsługę mie płąciłi, a „napiwki” 
z powodu nowego cennika zmniejszyły się. 

Właściciele hotelów jednak odrzucili bez 
względnie żądania pracowników, każąc, komu 
się nie podoba, opuścić pracę, co spowodowało 
zozgoryczemie, a następnie wybuch strejku, W 
drugim dniu strejku, dzięki interwencyi prezy- 
dyum miasta, właściciele zjawili się na kon- 
ferencyę j złożyli oświadczenie, że przystąpią 
do pertraktącyi, jeżeli strejkujący wrócą do pra 
cy, Delegacya pracowników wyraziła zgodę na 
przerwanie strejku į służba wróciła do pracy z 
zastrzeżeniem, że periraktacye w oznaczonym 
terminie będą prowadzone. Na punownem ze- 
braniu się delegatów tak pracowników, jak i 
właścicieli, cj ostatni oświadczyli, że nie ma- 
ją dostatecznych mandatów i zażądali odrocze- 
mia konferencyi do 17 bm, W międzyczasie je- 
damak, właściciele po odhytem zebraniu, chwy’ 
cili się nowego, bardzo niehónorowega środka. 
obrony swych zysków. 

Oto pod groźbą wydalenia z pracy wymusili 
od pracowników złożenie podpisów na przedło- 


¿onych im przez właścicieli arkuszach, mają- 


cych rzekomo zawiązać regulacyę płac. 


Przez czas wojny mało do Was odzywałem 


_.—_ Nir 188 A 
-s 
Podczas pertraktacyj hotelarze powołali się l 
na podpisy, złożone przez część służby j zażą” | 
dalj uznanią narzuconych podstępnie warun 
ków. Zastępcy jednak „umowy“ tej nie podpi 
sali, gdyż narzucona „podwyżka* płac jest drwi. 
ne z położenia służby hoteloryej, Tak więc wła” 
ściciele cieszą się „zwycięstwem, bardzo ni m 
skim sposobem osiągniętym i liczą, że bez prze- 
szkody nadal będą uprawiać wyzysk służby i — 
gości. Znajdą się jednak czynniki, które się ty” | 
mi mzzuchwałonymi hoiolowymi wyzyskiwa” | 
czami zainteresują. Nie można dopuścić, by u“ 
zyskąwszy 100-procentową podwyżkę cennika 
hotelarze bezkarnie uprawiali wyzysk służby. 
Kongres związku rokotuizów przemysłu spo 
żywezego, Sekretaryat głównego zarządu zWwS* 
tuje ma sobotę, dn. 16 lipea o godz. 10 rano do. 
Warszawy 2-gi kongres związku robotników 
przeriysiu spożywczego, Dla ścisiości podajemy - 
do wiadomości, że Związek przemysłu spożyw* | 
czego zorganizował się ma zjeździe dnia 10 pa 
dziernika 1920, Do Związku przemysłu spożywWw”. 
szego przystąpiły następujące centrale wraz 2% i 
oddziałami: Związek mączny, miynarzy, piekać, 
rzy, 'wędliniarzy (masarzy), nrięsny, cukieruir. 
cy, jarzymowi i t. d. Dokładny adres delegaci © 
xaz gościę dowiedzą się na miejscu t. j. rw lokā- 
lu centrali, Chłodna Nr, 41, Porządek dzienny: 
kongresu: 1. odczytanie protokolu z ostatniego: 
kongresu; 2. wybór Komisyj dla sprawdzenia 
mandatów oddziałów; 3, referat o związkach za” 
wiodowych; 4. referat o taktyce związków za” 
wodowych w chwili obecnej; 5. sprawozdania 2 
dzialalności wydziału wykonawczego: a. sekre ` 
taryatu, b. kasowe, c. oddziałów; 6. wybory głó-. 
wnego zarządu: a. komisyj rewizyjnej, b. sądu 
polubownego. T, wolne wnioski i interpelacye:. 
Baczność robotnicy krawieccy grupy | Zarząd 
grupy I krawców zawiadamia, iż stosownie da, 
uchwały ostatniego zgromadzenia każda pracownia 
winna z pośród robotników wybrać męża zanfania.; 
Prosimy, by w ciągu 8 dni każdy mąż zaufania! 
ustnie doniósł Zarządowi grupy krawców o wyni 
ku, dokonanego wyboru. 
Zarząd grupy ! krawców 
- O0 Omn T AR- 


Przemysłowcy ! 


pieca i wypalaniu cegły po- 

szukuje się. Zgłoszenia skie- 

rować do Ludwika Trębacza, 

Bukaczowce Koło Stanisła- 
wowa. 


3 


Powiat. Kasa Ghorych 
w Krośnie 
ogłasza niniejszem 
Konkurs na posade 


pomocniczej siły. kadcelaryjnej. 


Po 1 roku prowiżoryam po- 
asda stała. Wymagana naj- 
mniej niższa szkoła średnia 
Wynagrodzenie zależnie od 
kwalifikacyi i wymagań, — 
Posada zaraz do objęcia. Zgło- 
szenia najpóźniej do 25 czer- 


wca b. r. Zarząd. 
Chłopców do praktyki 


poszukuje Przedsiębiorstwo 
Malarsko-lakiernicze i szklar- 
skie Braci Mikulskich, Kra- 


najchętniej takiej, która już 
w biurze fabrycznym praco- 
wala, poszukuje fabryka che- 
miczna w Krakowie. Zgłosze- 
nia do biura Feliksa Stattera, 
Grodzka 13. 


Stolarzy dwóch 
dobrych robotników poszu- 
kuje Fabryka maszyn miyń- 
skiah M. Kanarek, Podgórza, 

Plac Zgody 12. 


Poszukuje się 
pianina do kupna 
lub wypożyczśnia, 


Zgłoszenia do: Admin. „Na- 
przodu* dia „lutni Robotni- 
czej“. 


Majstra 
do odlania dwu dzwonów na 
miejscu poszukuje natych- 
miast, Gmina Klimkówka, po- 
wiat Sanok. 


IMPORT & EKSPORT 


_ Towarzystwo Handlowe Imigracyi Stanów 
Zjednoczonych Ameryki ma wielki zbyt na 
wszelkie towary polskiego wyrobu. Ró- 
wnież zamówienia z kraju uskutecznia bez- 
zwłocznie. Piszcie lub telegratujcie do 


IMMIGRANT COMMERCE ASSOCIATION 


Adres telegraficzny: 
„IMCOM BUFFALO”, 


L. A. Prosiński W. J. Bukowski 
prezydent. wice-prezydent. 
1078 Broadway Buffalo, N. Y. U. S. A, 
Wszelkie informacye i poszukiwania zała« 
twiaja, się natychmiast. 


się w sprawie „Pobudki”, bo były to czasy 
ciągłych borykań się z trudami, jakie wojna 
niesie, Dziś donoszę Wam, że „Pokudką” wy- 
rabiam w takiej ilości, że każde zamówienie do- 
słownie wykonać mogę. — Żądajcie przeto WSzę=* 
dzie i zawsze „Pobudkę Betdowskiego“ ili 
patrzcie dobrze, czy na etykiecie jsst moje na- 
uwisko, 


Wasz przyjaciel 
Mr. Władysizw Bełdowski, 
Kraków, Starowiślna 26. 
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|Lehoratoryum Dentystyczne 


dla niezamożnych 


Józefa Warskiego w Krakowie 
ul. św. Tomasza L. 19 (róg uł. Floryańskiej) 


wykonuje uzębienia w kauczuku, złocie oraz w zastępczym 
złocie. — Ceny niskie. — Wykonanie pierwszorzędne. 


ra a zz | 


Dingo fachowca do brykacj ia 


poszukujemy dla organizacyi lub kierownictwa 


ków, ul. Garbarska 10. io" 
Potrzebne 


W gimn. Żydowsk. Żeńsk, 
8-kł. w Łodzi 


wakują posady: 
polonisty 


krawieczyzny oraz specyalist= 
ki do żakietów. Zgłoszenia: 
plac Dominikański 2, 


zdolne samodzię!ne panny do | 


- Formierz (giser) 


na żelazo i metal z dobrą praktyką, tudzież słelarz na 
roboty budowlane i meblowe znajdą zajęcie stałe i spo- 
kojne. Warunki według umowy, pomoc aprowizacyjna ze- 
, pawniona, mieszkanie z opałem i światłem niewykluczone, 
| Zgłoszenia do Stalowni Krosno-Polanka w Polanco koło Krosna 


i historyka. 
Wymagane wyższe wykształ- 
ceniei praktykapedagogiczna. 
Oferty piśmienne bezpośre- 
dmio kierować do kancelaryi 
Gimnazyum w Łodzi, Połu- 
dniowa 18. 


zaufania 
godnego robotnika w wieku 
'rugnim. żonatego, nienagan- 
mej przeszłości, z dobremi 
ńwciadectwami,umiejącego się 
wpchodzię z maszynami i mo- 
torami elektrycznymi poszu- 
kujo fabryka chemiczna w 
Krakowie, Mieszkanie składa- 
jące się z 1 pokoju z świa- 
"tem  €lekirycznem i dobra 
zapłata. Zgioszenia do biura 
ogłoszzń Fel. Stattera, Kra- 
ków, Grodzka 13, 


OGŁOSZENIE. : 


Komisya Gazowo-elektryczna na posiedzeniu w dn. 16 bm. posta- 
nowiła podnieść cenę prądu: 
dla lokali „ « © « « « o ə o Z*Mk, 30*— na Mk. 45— za 1 kwg. 
„ mieszkań i klatek sch. pryw. „ 18:— » B30— „1 , 
o IMOIOKÓW s ae a łe awa ots O dÓ— R, 6 20— 0, | 5 
Podwyżka cen obowiązywać będzie od odczytów czerwcowych, t. zn. 
że rachunki za lipiec br. obliczone będą już po podwyższonej cenie. 
Równocześnię zawiądamia się, że podwyższono także taksy i czyn 
sze od elektramierzy o ca. 100*/,. 


Š A Kraków, dnia 20 czerwca 1921. 


'DYREKCYA ELEKTROWNI MIEJSKIEJ 
W KRAKO WIE, 


kd » 


A w 


= Tione ca ( 


założyć się mającego przedsiębiorstwa. Zgłosze'| 
nia z podaniem dotychczasowego zatrudnieniś) , 
pod „Miód 2007 do biura ogłoszeń Feliksa Stati | 

tera, Kraków,.Grodzka 13. j 


Lakiernicy powozowi 


kawalerowie, poszukiwani natychmiast do ro'i 
bót wagonowych. Zarobek dzienny przeciętni 
Mkp. 380. Mieszkanie wolne we wspólnych s% 
lach. Aprowizacya w konsumie fabrycznym P 
cenie kosztów własnych, albo stołowanie w gój 
spodzie fabrycznej. Po sześciotygodniowej niej 
przerwanej pracy zwraca się koszta biletu kole 
jowego III kiasy. Przed przyjęciem bada lekat 
fabryczny. pooeia w Fabryce wagonów. L. Zi8) | 

iw p 
ianiawski w Sanoku (Małopolska) 
Poszukuje sią kilku | 


utynow. druciarzy 


| i jednego $lusyrza maszynowego: 


Redaktor naczelny: Emil Haecker, 


Nakładem Ludowej Suólką Wydawniczej „Nonzzód” w Krakowie, 


H Bliższa wiadomość: Fabryka gwoździ „Rydłówka”i 
a og 7 szogant $È 


koło Poagórza. l. 


Redaktor odpowiedzialny: Maryan Jastrzębski. | 
Czcionkami Drukarni Lutowat w Krakowie, Dunaiewskiego 8 (teL 1310), | 


